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Dyktator Pangalos aresztowany 


Stanie on przed sądem wojennym 
Gen. Condilis jest panem sytuacii 


se“ powiedział w sprawie stosun- swem stanowisku, Nosił się on 
Pangalos areszfowany pa $grecko-jugosłowiańskich mię- nawet z zamiarem wcielenia do 
Sfanie przed sądem wojennym ak tas co age rze co ję Ew o 
i - w czasu stanąłem w o-| cznych, nie © jednak te- 
E A AE e Raż Eaa. A bronie interesów Jugosławii, „nikt $o uczynić z obawy, aby nie nara- 
su“ z Aten, gen ondilis ich węc nie może mnie posądzić o zić się swym zwolennikom par- 
, : 
mił, że Pangalos będzie natych- 


wrogie stanowisko wobec tego tyjnym. 
miast po jego aresztowaniu po- 
| 


kraju, Układ grecko-jugosłowiań- 
stawiony przed sąd wojenny, ski Kaki 2. N cznie Elementy monarchi- 
Reuter donosi z Aten, że Pan-| 77%. tec soap i pop, styczne 
galos został aresztowany na po- * jeran a pór not sód 
SSR WE 2 Ea TL 
który przybył do Keratsini (7), , 23 sierpnia, (Pat) — 
„Allgemeine Zeitung" donosi z A- 


cy interesy Grecji, Na razie za- 
inierzowanie h. itykia- ten, że wśród sprawców obecnego 


rządzę, aby grecka „Gazeta U- 

rzędowa” nie ogłaszałą tekstu u- 

kladu, A zjawy Sz i 

8 - r 3 zamachu Zznajdowaty się również 

tora w szpifalu W Pireus ATENY, 23 sierpnia. (PAT). Ww elemezty, które Meżyty na ustano- 

ATENY; 23 sierpnia (Pat), — kołach dyplomacji zagranicznej wienie w Grecji królestwa, 

Pangalos wraz z sześcioma ofice- ene: Dziennik donosi za „Dailly Mail" 

rami z jego świty, przewieziony | TY rządu greckiego wagi istotne-|żę na konferencji, którą zwołał by- 
został do Pireus, gdzie internowa- 


nie przywiązują do obecnej zmia- 
go zamachu stanu, Uważają tu, że ły król grecki, poczynione zostały 


no go w szpitalu wojskowym. polityka zagraniczna Grecji nie |wszystkie przygotowania na wy- 
Prasa grecka wyraża Zadowo- | UleŚnie zmianie i wyrażają pew- |padek proklamowania w Grecii 


ność, że podpisany „ostatnio trak- królestwa. W tym wypadku król 
tat grecko-jugosłowiański wejdzie | miałby natychmiast powrócić do 
w życie, albowiem traktat ten | Grecji, 


jest rękojmią trwałości pokoju na 
Jak ucieka? Pangalos? 


bliskim wschodzie 
LONDYN, 23 sierpnia, — Gen. 


Pangal08 NIE był mozny Pangalos uciekał na pokładzie 
WIEDEŃ, 23 sierpnia (Pat)- — kontrtorpedowca „Pergamos”, 


i Š : 
nae eea al a nia Wiadomość o rewolucji Pangalos 
czuł "się już ostatnio pewnym na otrzymał po północy i niezwłocz- 


lenie z powodu obalenia Pangalo- 
sa oraz domaga się przeprowa- 
dzenia w możliwię najszybszym 
cząsie wyborów, 


Go mówi gen. ję 


p Z 


Wsfrzymał ogłoszenie frakfatu 
z Jugosławja 
WIEDEŃ, 23 sierpnia, (Pat). — 

Condilis 


y 


Gen. w wywiadzie z ko- 
respondentem „Neue Freie Pres- 


nie udał się na pokład „Pergamo- 
sa", który stał w zatoce Korync- 
kiej, 

Kontrtorpedowiec całą siłą pary 
ruszył na południe a w dwie godzi- 
ny później dwa wielkie krążowni- 
ki wojenne ruszyły w pogoń za 
dyktatorem, 


Krążowniki zdołały dopędzić 
gen. Pangalosa i dały kilka strza- 
łów na „Pergamos*. 


Rząd Pangalosa w sía- 


nie oskarżenia 


LONDYN, 23 sierpnia, — Z Aten 
Sosta, że Condilis podpisał de- 

et, powołujący do życia nadzwy- 
czajną komisję śledczą, celem o- 
pracowania aktu oskarżenia prze- 
ciwko Pangałosowi i jego mini- 
sirom, 

Cały rząd Pangalosa znajduje się 
pod kluczem, 
Rewolucja w Atenach wybuchła 
tak niespodziewanie, że gen, Pan- 
galos, niczego nie podejrzewając, 
udał się w sobotę wieczór na krót- 
ki wypoczynek na wyspę Patrai w 
pobliżu Aten. 

Pierwszem zarządzeniem 


weż 


wewnętrznych |Prof. Kemmerer w Gdyni 

Zwiedza famfejsze urządzenia 
porfowe 

GDAŃSK, 23 sierpnia, (PAT). 


Profesor Kemmerer wraz z towa- 


Minister spraw 


stwie radcy legacyjnego p. Za- 
jewskieśo z generalnego komi- 
sarjatu Rzplitej w Gdańsku udał 
się do Gdyni w celu zwiedzenia 
tamtejszych urządzeń oraz budu- 
jącego się portu. Po Gdyni opro- 
wadza profesora Kemmerera sta- 
rosta wejherowski, p. Ossowski, 


Polski kościół! prawo- 
sławny 
ma już trzeciego księdza 


Nasz warszawski korespondent 
telefonuje: 

W ubiegłą niedzielę u metropo- 
lity prawosławnego Djonizego od- 
był się obrządek przejścia jeszcze 
jednego księdza katolickiego na 
prawosławje, mianowicie księdza 
Stanisława Zacharjasiewicza. 

Obecnie polski kościół prawo- 
sławny ma więc już trzech księży, 
licząc ks, Husznę i Pietrusekę, 


Dr. Haltrecht 


ul, Piotrkowska Mr. 26 
powrócił. 


Kazimierz Młodzianowski 


rzyszącemi osobami w towarzy-, 


4428—1 i Łodzi, 


iDświadczenie Gondilisa 


ATENY, 23 sierpnia, — Przy- 
wódca rewolty wojskowej generał 
Condilis oświadczył przedstawicie. 
lom prasy, że jego program rządo- 

przywróci Grecji 


DR i a dów, 
przy których istniała władza Pam 
śalosa, -a przedewszystkiem on 
sam, pociąśnięci będą do odpowie- 
działności 


Kim iesf Eondilis? 


ATENY, 23 sierpnia. — Wódz 
rewolucji greckiej gen, Condilis 
jest jednym z najwybitniejszych 
generałów greckich, a zarazem 
mężem stanu i politykiem. 

Gen. Condilis liczy lat 47. Jako 
młody oficer odznaczył się w woj- 
nach z Turcją i Bułgarją. Uczestni: 
czył również w randze pułkowni- 
ka w wielkiej wojnie. 

Po przewrocie w Grecji piasto- 
wał tekę ministra wojny, następ- 
nie zaś ministra spraw wewnętrz- 


gen. nych w pierwszych gabinetach re" 
Condilisa było zniesienie cenzury, publikańskich. 
sol i 


Niema żadnej zmiany 


traktatów polsko-francuskich 


W prasie niemieckiej ukazała 
się wiadomość o toczących się mię- 
dzy Warszawą a Paryżem rokowa- 
niach zmierzających do zmiany 
traktatów politycznych, istnieją- 
cych między Polską a Francją. 
Zmiana ta miała iść w kierunku 
przystosowania do ostatnio zawar- 
tych traktatów polsko-rumuńskie- 
$o i francusko - rumuńskiego, In- 
formacja ta jest czczym wymy- 
słem, w dodatku bardzo niezręcz- 
nie skonstruowanym, albowiem za- 


no, zaś obecnie obowiązujące trak: 
taty polityczne polsko - francu 
skie — to właśnie traktaty z Lo: 
carno! 

A zatem nie można obecnego 
traktatu politycznego polsko-fran 
cuskiego dostosowywać do trak. 
tatów polsko- i francusko-rumuń: 
skich, skoro właśnie one były dt 
niego i do całego systemu lokar: 
neńskiego dostosowywane. 

Do swej zatem wiadomości do 
dali niemcy wytłomaczenie, któr 


warte ostatnio traktaty polsko - i|dla każdego, kto się cokolwiek or: 


francusko - rumuńskie opierają się 


ientuje w stosunkach, jest całej-in 


na zasadach, przyjętych w Locar-lformacji — zaprzeczeniem, 


—000 


Reforma administracji 
rozpoczęła się od zmian persenalnych 


Nasz warszawski korespondent | Mech. P. Aleksander Dębski zo. 


telefonuje: 


stanie zwolniony ze służby pań- 


Na środowem posiedzeniu rady | stwowej, 


będzie 


ministrów zdecydowana 
sprawa szeregu 


b. wicewojewoda warszawski 
Beczkowicz. Wojewodą 
skim będzie mi: 


b. 


starosta 


Jednocześnie będą załatwione 


zmian personal-|zmiacy personalne w min. oświe 
nych w województwach wschod- | cenia. 
nich. Otrzyma dymisję ostatecz- | podsekretarz 
nie wojewoda nowogrodzki Janu- | ski, 
szajtys. Na jego miejsce przyjdzie|p, Gayczak ze Lwowa. 


A więc dymisję otrzyma 
stanu p. Łopuszań 
na którego miejsce przyjdzie 


Otrzymz 


p.|dymisję kurator wolyński p. Siko« 
wołyń-| ra, a na jego miejsce przyjdzie 
nowany znary w|dyrektor gimnazjum i kurator p 
slupecki p. Kostro, 


Na widnokręgu 
politycznym 


Dragi kongres mnie|- 
szości narodowych 
w Genewie 


Rok temu w październiku odbył 
się pierwszy kongres mniejszości 
narodowych w Genewie. Został on 
zwołany z inicjatywy niemieckich 
mniejszości narodowych w pań 
stwach bałtyckich, oraz mniejszo- 
ści narodowych w Niemczech, mię- 
dzy innemi również mniejszości poł 
skiej, Pierwszy ten kongres miał 
charakter głównie deklaratywny, 
ograniczając się do powzięcia czte- 
tech rezolucji, które zasadniczo 
stwierdzały prawo mniejszości na- 
rodowych de ochrony. Na kongre- 
sie tym wybrano komisję z 5-ciu 
osób, której zadaniem miało być 
zwołanie następnego I-go kongre- 
st; w skład tej komisii wszedł mię- 
dzy innymi jeden z najbardziej za- 
służonych przewódców mniejszości 
polskiej w Niemczech p, hr. St. 
Sierakowski, który wraz z dr. J. 
Keczmarkiem z Berlina, posłem na 
sejm kowieński Budzyńskim i po- 
stem do parlamentu czechosłowac- 
kiego Woliem, reprezentował trzy 
mniejszości polskie, 

Wspomniana komisja zwołuje o- 
becnie II-gi kongres mniejszości 
narodowych w Genewie. Program 
tegorocznego kongresu jest bar- 
dziej obfity niż zeszłoroczny; przed 
mictem jego obrad mają być na- 
stępujące sprawy 1) sprawozdanie 
z postępów w dziedzinie narodo- 
wego samorządu; 2) referaty o za- 
bezp'eczeniu wolności kulturalne- 


go rozwoju (grupa żydowska i pol-|g 


ska), o uregulowaniu zagadnień je- 
zykowych (grupy słowackie — 
krcacka i niemiecka), o zabezpie- 
czeniu równouprawnienia gosp? 
darczego (fupy polska ji niemiz- 
cka), o zatezpieczeniu prawa oby- 
we telstwa, względnie przynależno- 
ści państwowej (grupy węgierska i 
jvdowska). o drogach i środkach 
dc zlikwidowania konfliktu między 
tządami a mniejszościami narodo- 
wemi [grum niemiecka i żydow- 
ska) i w sprawach organizacyjnych 
(grupy węgierska i polska), Nad 
referatami odbędzie się dyskusja 
w specjalnych komisiach, a po u- 
chwaleniu przez nie wniosków — 
na plenum. 

W roku bieżącym na kongresie 
będą reprezentowane wszystkie 
5 mniejszości polskich, a mianowi- 
zie z Niemiec. Litwy, Łotwy, Czech 
t Rumunji. 

Oprócz 30 grup narodowościo- 
wych z różnych państw, które by- 
ły reprezentowane na poprzed- 
dnim kongresie, do obecnego kon- 
óresu dopuszczonych zostanie 6 
nowych grup, a mianowicie; 1) ka- 
talońska z Hiszpanii, 2) czeska z 
Austrii, 3) serbska z Rumunji, 4) 
rumuńska z Jugosławii, 5) rosyjska 
(7) z Polski i 6) polska z Rumunii, 

W tym roku, jak j w zeszłym nie 
zgodzono się na dopuszczenie do 
kongresu mniejszości fryzyiskiej z 
Niemiec; sprawa ta jednak ma być 
przedmiotem badań specjalnej ko- 
misji, której zadaniem _ będzie 
stwierdzenie, czy mniejszość fry- 
zyjska ze względu na jej odrębność 
językową i obyczajową od większó 
ści niemieckiej może uchodzić za 
mniejszość narodową w ścisłem te 
go słowa znaczeniu, Należy nad- 
mienić. że mniejszości polskie będą 
po mniejszościach żydowskich i 
niemieckich stanowić trzecią z rze- 
du najpoważniejszą grupę narodo- 
wą na kongresie. 

Najważniejszemi sprawami na 
tegorocznym kongresie będzie tak, 


jak i na poprzednim, sprawa auto- 
nomji kulturalnei ; utworzenia 
związku mniejszości narodowych 
w Europie. 


Tegoroczny kongres mniejszości 
narodowych winien wzbudzić za- 
interesowanie wśród najszerszych 
kół społeczeństwa polskiego: z je- 
dnej strony ze względu na sprawy, 
które będą przedmiotem obrad. z 
drugiej zaś strony ze względu na 
adział w nich mniejszości polskich. 
których los tak bliski jest naszym 
sercom, oraz mniejszości narodo- 
wych z Polski których dążenia na- 
rodowe budzić muszą daleko idące 
zainterescwanie ze strony tych 
wszystkith, którym zależy na ure- 
gulowaniu kwestji mniejszości w 
Polsce. SŁ J, P. 


24.VIT.—GŁOS_POLSKI—1926_r. 


Tygodnik „Głos Prawdy“ zamie- | wać przewrót, uspokoić obawy kół 
szcza w ostatnim numerze artykuł, | prawicowych, uzyskać żądane pel- 
w którym stwierdza w gabinecie p, | nomsocnictwa. 

Bartla sytuację kryzysową. Rząd, „Oiery, które słusznym tytułem 
który budził tak wielkie nadzieje i zostały zaniepokojone przez wy- 
otrzymał nadzwyczajne pełnomac- | padki majowe — pisze „Głos Pra- 
nictwa, jest tknięty jakąś niemocą USE — uspołsoiły się zupełnie, Bo 
już nie może się powoływać na prze i jakżeby zresztą miało być ina- 
szkody zewnętrzne, śdyż te zosta- |czej? Rząd ogłosił niedawno, że 
ły usunięte. Źródło niemocy- leży |podjął ważne kroki celem ułatwie- 
tym razem w samym gabinecie, w |nia realizacji zbiorów  tegorocz- 
iego składzie niejednofitym, a teninych. Tenże rząd nie wspomniał 
znowu jest następstwem szczegól- | dotychczas słowa o reformie rol- 
nych okoliczności, wśród których | nej. Również cicho jest q ściąganiu 
zabinet p, Bartla powstał i rozpo- |zaleglości z podatku majątkowego, 


Mr. : 


| nn o, ć, i b 


Sytuacja Kryzysu gabinetoweśo 


niewdzięczmościa. Paskarze rów-| Autor artykułu przyznaje, że w 
nież mają ważne powody do zado- | okresie przygotowaczym, kiedy 
wolenia, Kurs dolara spadł, ceny | panowało w opinii zaniepokojenie, 
natomiast wykazują nową zwyżkę, |a zmiany konstytucyjne, oraz pel- 
Hrabiowie i pasibrzuchy, siedzący | nomocnictwą nie były jeszcze u- 
na naszych posterunkach dypłoma- | chwalone; umiarkowana postawa, 
tycznych nie byli w niczem inko- | oraz ostrożność rządu wydawała 
modowani,,, się potrzebną ; celową, 

Miej S Erde odl) Ale dzisiaj rząd, ma już wolną 
, a rękę i mógłby chyba sprężyście 
ciw nadużyciom w gospodarce pań działać, a jakież są rezultaty jego 
stwowej zostały przez p. ministra dziatalności? 

skarbu zwekslowane szczęśliwie 
na jeden z tych bocznych torów, z| "Reorganizacja administracji = 
których sprawy te nielatwo wydo- | 7ytamy dalej — ograniczyła się 


czynał swą działalność, 


KZK 


Tajemnica wysokich plac zarobkOWYĘ 


Komuniści, korzystający 


pliwie z każdej, najmniejszej na- 
wet sposobności, by  wytyksć 
istotne i fikcyjne braki ustroju 


kapitalistycznego, niechętnie po- 
ruszają w swoich dyskusjach za- 
gadnienie życia socjalistycznego w 
Stanach Zjednoczonych, Nie mo- 
żna się temu dziwić — zbyt wiele 
konkretnych ziawisk społecznych 
rzeczowo zaprzecza ich „pryncy- 
palnemu' doktrynerstwu, Trudno 
stosować szumne frazesy o krwa- 
wym wyzysku proletarjatu do kra- 
ju, gdzie robotnicy żyją w warun- 
ach, stanowiących, jak dotąd, nie- 
dościgły cel bolszewickich marzeń, 
Ewolucja postępuje przytem, no:- 
malnym trybem bez wstrząsów 
rewolucyjnych, bez nawrotów ne- 
powych, utrwalaijąc swoją rację 
bytu metodami trzeżwego empi- 
ryzmu, opartego na ścisłej kalku- 
lacji handlowej. 

Temu tak niestychanie donio- 
słemu problematowi poświęcona 
jest książka pod wymownym tytu- 
łem:, Tajemnica wysokich płac 
zarobkowych”, wydana niedawno 
przez dwóch angielskich inżynie- 
rów,  Bertrama  Austeena i 
Francka Lloyda, którzy długi czas 
spędzili w Ameryce. Przystępnie i 
zajmująco wytłomaczone są w 
gruncie rzeczy elementarne 
wprost sposoby, będące alfą i om2- 
gą przysłowiowego już dziś do- 
brobytu powszechnego w Stanach 
Zjednoczonych. Istnieje kilka za- 
sadniczych przykazań praktycz- 
nych, ściśle i z żelazną konsek- 
wencją w dziedzinie bytu gospo- 
darczego przestrzeganych. 

Iniciatywie osobistej, energji wy 
nalazczej zapewnione są jaknaj- 
szersze możności rozwoju. Te cea- 
ne przymioty indywidualnej inteli- 
gencji wrodzonej cieszą się tak wy 
sokiem uznaniem we wszystkich 
warstwach ludności, że one stano- 
wią bodaj wyłącznie o przyszłości 
materjalnej przeciętnego człowi=- 
ka, W przeciwieństwie do „Sta- 


Polska na wystawie międzysojuszniczej w bae 


(Korespondencja własna „Głosu Polskiego'') 


Caen, w sierpniu 1926 7. 
ostatnich dniach 


W 


lipca w|dnych 
Caen (Normandja) odbyło się uro-|trzeba było nielada energii, 


Ze strony ziemian zatem okazywa- 
Trzeba było corychlej ulegalizo- nie niezadowolenia byłoby czarną 


EETTERIIN 


skwa- | rego kontynentu", węzły rodzinne, 


protekcja, przyjaźń, litość nawet, 
są czynnikami, których amerykań- 
ski businessman w doborze współ- 
pracowników nie ma zwyczaju u- 


względniać, Pierwiastek uczucio- i 


wy, odgrywający tak ważną rolę 
na każdem polu w Europie, nie ma 
żadnego wpływu na bieg życia e- 
konomicznego — sentyment dopt- 
szczalny może być jedynie w go- 
dzinach pozabiurowych. 

Duże znaczenie przypisać nale- 
ży tej okoliczności, że odpowie- 
dzjalne stanowiska zajmują nor- 
mainie jednostki stosunkowo mło» 
de, nieuniknione w pewnym wieku 
osłabienie władz umysłowych bra- 
ne jest skrupulatnie pod uwagę. 

„Dyrektorowie amerykańskich 
przedsiębiorstw zwalmiają bezape- 
lacyjnie nieodpowiednich lub nie- 
zdolnych iuż do pracy ludzi, nie 
wchodząc absolutnie w żadne ra- 
cje prywatnej natury”. Co prawdz, 
zabezpieczenie socjalne na wypa- 
dek choroby, kalectwa, starości 
etc., stojące tam na wysokim baz- 


dzo poziomie, chroni ich przed e-; 


wentualnymi wyrzutami sumienia. 


Nieustanną troską amerykąń- 
skich przemysłowców jest syste- 
matyczna redukcja do minimum 


kosztów produkcji i administracji, 
znakomicie ułatwiająca wzrost 
zbytu. I bynajmniej nie przez obni- 
żanie płac, lecz za pomocą udo- 
skonaleń technicznych, logicznego 
tayloryzmu, oraz standaryzacji 
wyrobów. Fabrykant doskonale 
zdaje sobie sprawę z tej niestety 
często zapoznawanej prawdy, że 
robotnik jest jego pośrednim od- 
biorcą, nie chce przeto osłabić je- 
$o zdolności kupczej. Oczywiście 
nie wolno zapominać, że tak zw. 
„Existenzminimum* w Stanach 
Zjednoczonych obejmuje znacznie 
większą ilość artykułów  pierw+ 
szej potrzeby, aniżeli w Krajach 


europejskich i wzrasta w miarę por- 


lepszania się warunków materjal- 
nych, Wymownie świadczą o real- 


polskich w Paryżu. W naszych tru- 
warunkach finansowych 


aby 


czyste otwarcie I-ej wystawy mię-|pokonać liczne przeszkody natury 


dzysojuszniczei artystów i 


rze- |materjalnej, to też p. Kergur ma 


mieślników, byłych kombatantów | dużą zasługę wysiłku. który zużył 


fl-ere Exposition Interalliee 


desjdla zorganizowania 


standu pol- 


Artistes et Aritosansanciens Com-|skiego. Dzięki ofiarności pracy p. 


battans). W wystawie tej 


biorą | Kergura cddział polski na wysta- 


udział: Francja, Polska, Beluja, Ru- | wie rietylko wygląda okazale, ale 


munja, Serbja, 
í Włochy. 

Za pośrednictwem 
polskiej w Paryżu, zaprosił 
skę do udziału w wystawie główny 


Czechosłowacia, |zwraca powszechną uwage wy- 


różniając się wśród innych sekcji 


ambasady | wysokim poziomem i kulturą ac- 
Poi- jtystyczną nadesłanych prac. 


Wystawa mieści się w pięknym 


jej organizator, dr, Leboucher, zna | gmachu dawnego opactwa, zbudw- 
ny ze Swej przyjaźni dla Polski. — | wanym w końcu XI wieku za pa- 


Dr. Leboucher podczas wojny urzą 
dzał odczyty dla żołnierzy francu- 


nowania Wilhelma Zwycięzcy. — 
Stand Polski otrzymał jedną z 


skich o Polsce i ma poza sobą du- | większych sal, mającą 52 m. długo- 


że zasługi w pracy nad propagan-|ści i 14 szerokości. 


dą polską we Francji. 


Tło całej sali 
daje olbrzymi sztandar polski, z3- 


Z polecenia ambasady paryskiej, | wieszony w glebi i otoczony kwit- 


zorganizowaniem działu polskiego |nącymi krzewami Na szarem płói- |reprezentują wvstawione orace 
na wystawie zajął się p. Stefan|nie ścian, rozwieszone są 


Kergur, 


prezes związku artystów 


obrazy 


być potem znów na światło dzien- | Właściwie tylko do jednego resor- 
ne“, tu spraw wewnętrznych, gdzie p. 
Młodzianowski rozpoczął enerzicz: 
ną przebudowę swej centrali, 


„Ktokolwiek jednak młał sposo- 
bność widzieć go w  ostainich 
dniach, ten musiał zauważyć, że w 
pracy swej p, Młodzianowsk: - 
jay korzyściach tych metod dane | siał Ay o a Paki 


statystyczne, ogłoszone przez Fe- lili Ad 
derale Reserve Board z okresu W ciągu tygodni minister 


czasu pomiędzy wrześniem 1924 | SThudł i zczerniał, nie przypomina- 
roku, a październi:iem  1925-ego, | jac dziś w niczem świeżości dobrze 
Iość robotników zatrudnionych w | odżywionego zwierzęcia, jaką od. 
SCR Ad pzd! przemy- | znaczał się niegdyś p, Skulski, ani 
jszego, zwiększyła się © | różowei kiewicza” 

6,4 procent, ogólna suma płac Sa ch: pogody P Baon RO 
Autor stawia pytanie, „gdzie 


robkowych o 12.6 procent, produk- BER. 
cja zaś o 24,8 procent. Minister | Znajduje się opór, którego gabinet 
handlu, Hoover, w ogłoszonem | p. Bartla nie może dotychczas prze 
przez siebie sprawozdaniu oficjal- | zwyciężyć” i dochodzi do wywodu, 
nem (29-y listopada 1925-eg0 TO- | że ten sam skład gabinetu, który 
ku) wykazuje cyfrowo, że popra- byt doskonały do ZY d 
wa płac wcale nie wpływa ujem-|,7 y piopökojénia 
nie na kształtowanie się cen ryn- kół prawicowych, okazuje się zgo- 
kowych, Jeśli bowiem przyjąć licz \ ła nieodpowiedni do przeprowa- 
Pe aon he aA esi HAA w 1913-ym | dzenia sanacji, 
roku, tø tluktuacje przedstawiaj 
się w sposób następuiący, W 1920 „Proł, Bartel — brzmi konkluzja 
roku indeks cen doszedł dn 226-!u | artykułu, który nazajutrz po prze- 
jednostek, płac zaś do 199-iu, w | wrocie utworzył gabinet odpowia- 
1924-ym roku natomiast ceny spi- dający niełatwym zadaniom owej 
j cty- da 150-iu jednostek, podczas i, będzie dzi iat dostos 
gdy place podniosły się do 228-iu! Pa eae nak wę śą 
|  Charakterystycznym przykta- | V30 Swój gabinet do zadań chwiy 
jdem, z: ia i ez sk bieżącej", 
zjawiskiem, są zakład órda, — aktualność 
W 1908—1909-ym roku wypuściły | piwo zap oualność powyższej kon- 
one 10,500 samochodów po 950 RYC |'powekąć tę stro 
dolarów sztuka, w 1924 2.000.000, | "7 Poruszonej przez autora kwe- 
obniżając jednocześnie cenę autz- | stji. A prowadzą one do ważnych | 
mobilu do... erowid ae to | interesujących wniosków, między 
a raczej prawdopodobnie dzięki |; I mać sprostowania 
właśnie temu, Ford jest dzisiaj POWO SE ZE 
najbogatszym człowiekiem w świe nego poglądu co do sł se: 
cie. W fabrykach jego pracuje o- tychczasowych rządów i jej głów- 
becnie blisko 200.000 osób, przy- | nej przyczyny, Miała ona wedlug 
czem iw! zarobek Psych wulśarnego rozumu stanu polegać 
wynosi olatów, umożliwiając krępowaniu rządy przez 
robotnikom posiadanie własnych sej p e d "czci 
domków mieszkalnych, samocho-|, ° 36 "okretktnę = 
dów, korzystanie w dosyć szero. | trudno znaleźć odpowiednie lekar- 
kich rozmiarach, z rozrywek nau- | stwo. Trzeba odsunąć sejm i rząd 
kowych, artystycznych i sporto- będzie silny, 


wych, etc, etc. z 

Czasem „piekto kapitalistyczne“ Ale przecież rzad p, WŁ Grab- 
może być bardziej pozadroszcz:-|sSkiego, stworzony według powyż- 
nia godnym wzorem ustroju gospo | szej recepty, nie okazał się wcale 
Parcz ke dego! aniżeli „raj| silnym ; zawiódł wielkie nadziele, 

ofszęwieki”) jakie w nim zrazu pokładano, Obe- 
cnie autor omawianego  artyknłu 
stwierdza niemoc rządu p. Bartla 
nazajutrz po otrzymaniu przezeń 
nadzwyczajnych, półdyktatorskich 
pełnomocnictw, Czy w zapatrywa- 
niach naszych na kwestje siły i sła- 
bości rządu nie braliśmy rzeczy 

, b ierzchownie, czy nie za- 
artystów polskich, którzy brali | J% powierte byc 
sa udzial w wojnie | iatowśi: nadto ulegaliómy wulgamej su 
Dużem powodzeniem cieszą się |Z€SJI? 
pE CCA Mrożewskie-| Autor ma niewątpliwie  słusz- 
o i Frohaski, kolorowe pejzaże Pp s A P 
Chmielińskiego, subtelne s) ba.- e gdy jako żródło ohecdż) ci 
wach i rysunku nature mortey|bości gabinetu wskazuje niejedno- 
Cykowskiego, Kerykaturzysta Glo ļ litość jego składu partyjnego i 
rykatur mężów slama doby obe. |eowycht* doolo majowa porę 
cnej, które podobają się niezmier- Róż A SRE żaków pee 
nie zwiedzającym wystawę cudzo- je PE PASY EEA : 4 
ziemcom, budząc powszechną we- | niemal zapomnieć o istnieniu par- 
sołość. Wspomnieć należy o pięk- | tji jako o fakcie powszechnym i na- 
nych rzeżbach Jackowskiego, któ- |jturalnym. Ale zamykać oczy na 
te niemało przyczyniają się do pro dany fakt to nie znaczy bynajmnie, 
pe sztuki polskiej. ,_ |wykreślać go z życia i z rzeczywi- 
ałość sekcji polskiej sprawia ża 

bardzo dodatnie wrażenie, a pra- |StoŚci: 
sa francuska, tak miejscowa, jak i 
paryska, nie szczędzi słów szcze- 
irego uznańia I zachwytu dla artyv- 
jstycznej twórcześci połskiei, którą 


Zapoznane i pominięte w słońcu 
!majowem czynniki pokazują dzi- 
|siaj swą wagę | utrudniała nie- 
zmiernie dzieło sonzci” 


J. MAZURSKŁ 


Nr. 232 


Nad czem radzi 


Komitet ekonomiczny mini- 
strów 
WARSZAWA, 23 sierpnia (Pat.) 
W dniu 23 b. m. odbyło się posie- 
dzenie komitetu ekonomicznego 
ministrów, Dyskusja nad posta- 
wionemi na porządku dziennym 
sprawami nie została ukończona. 
Następne posiedzenie komitetu 
z tym samym porządkiem dzien- 
nym odbędzie się jutro o godz, 2 
po południu. 


Kafasirofa samocho- 
dowa pod Szczyniorną 


Generaławie ukraińscy pora- 
nieni 

Nasz kaliski koresp. telefonuje: 
Na szosie pod Szczypiorną wpadł 
do rowu samochód, którym jechali 
trzej b, generałowie ukraińscy: Dia 
dusza, Kurszcz i Siandrak. 

Dwaj pierwsi odnieśli ciężkie o- 
brażenia, trzeci, prowadzący sa- 
mochód, wyszedł bez szwanku. 


200 fys. fonn węgla 


zamówił u nas rząd angielski 


Dowiadujemy się, że rząd an- 
gielski zamówił na wrzesień 200 


tysię, 
nym oska r 


Konierencja wyznań 
chrześcijańskich 
obraduje w Bernie Szwajcar 


skim 
BERN, 23 sierpnia. (PAT). — 
Dziś rozpoczęła się światowa 


konferencja kościelna. W konfe- 
rencji biorą udział delegaci 21 
krajów, między innymi i Polski. 


Koniec. sfreiku w Anglii 


6.000 górników przystąpiła 
da pracy 

LONDYN. 23 sierpnia (Pat). — 
W szybie kopalń Notin$ghamshire 
i Derby-Shire przystąpiono dziś 
do pracy po raz pierwszy od ogło- 
szenia strejku powszechnego, Do 
pierwszej zmiany zgłosiło się oko- 
ło 6.000 ludzi 


Krwawe sfarcia 
w Alzacji 


12 osób rannych 


PARYŻ, 23 sierpnia (Pat), — 
Prasa donosi z Colmaru, że patr- 
joci alzaccy nie dopuścili do od. 
bycia się wiecu, przygotowywa- 
nego łącznie przez autonomistów 
i komunistów, W związku z tem 
przyszło do starć, w czasie któ- 
rych z obu stron było rannych 
12 osób, 


Policja aresztowała 10 osób. 
Rioklin, przywódca autonomistów 
został spoliczkowany i dotkliwie 
pobity, 

Po zadaniu klęski autonomi- 
stom, patrjocj alzaccy odbyli po- 
chód przez ulice miasta, śpiewa- 
jąc „Marsyljankę”, 


Śmierć Rudolfa Valen- 
fino 
znakomitego artysty filmowego 


NOWY JORK, 23 sierpnia, (Pat.) 
Zmarł tutaj artysta kinematogra- 
icznv Rudolf Valentino, 


Portugalia wysłała 
nkręty 
przeciwko sfrejkującym chiń- 
czykom 
LIZBONA, 23 sierpnia (Pat), — 
Rząd portugalski postanowił wy- 
słać do Makao dwa okręty wo- 
jenne ze względu na to, że strej- 
kujący chińczycy atzkuią wojska 
portugalskie, 


Urugwaj izg 
uznał Rosję sowiecka 


MOSKWA, 23 sierpnia. (PAT). 
Urugwaj uznał Rosję sowiecką 
de jure. 


ton węgla na polskim Gór” | 


| 


P. Radosław Wojnicz, b. wyższy 
funkcjonarjusz państwowy wystą- 
pił na łamach „Gł, Prawdy" z sze- 
regiem ciężkich zarzutów przeciw 
warszawskiemu urzędowi śledcze- 
mu, 


Na wstępie swego „aktu oskar: ; 
żenia" autor oświadcza, że kilka 
miesięcy temu pewien funkcjo- 
narjusz policji śledczej złożył w 
komendzie policji w Warszawie 
raport, w którym jest mowa o sze- 
regu nadużyć w urzędzie Śled- 
czym. Zarzuty te obciążały bardzo 
wielu wyższych funkcjonarjuszy 
tegoż urzędu. Autor tego raportu 
— jak twierdzi p. Wojnicz — nie 


kularnie zbadany, jakkolwiek u- 
płynęło już dwa miesiące, nato- 
miast z niewytłomaczonych bliżej 
powodów został przeniesiony na 
niższe stanowisko do jednego z 
komisarjatów. 


Następnie p. Wojnicz przecho- 
dzi do analizy organizacji i syste- 
mu pracy naszej policji śledczej, 

W tej materji autor podaje po- 
niższe rewelacyjne szczegóły: 


| WSPÓŁPRACA ZE ZŁODZIE- 
Í JAMI. 


dzialności stwierdzam, 
warszawskiej policji śledczej pole- 
ga na Ścisłej współpracy ze zło- 
dziejami, Urząd śledczy nie pracu- 
je metodą pracy ani analitycznej, 
ani syntetycznej — tylko kumo- 
stwem ze złodziejami, System ten 

ika z personalnego składu u- 
rzędu śledczego. 
| Większość funkcjonarjuszy wy- 
|rosła z elementu przestępcześo i 
jest towarzysko z tym elementem 
związana, Nic więc dziwnego, że 
w pogoni za gotówką wspólnie 
pracują na niekorzyść poszxzodo- 
wanego“, 


SYSTEM „WYKUPU“, 


„Jednym z systemów pracy u- 
rzędu śledczego jest system wyku- 
pu od złodziei skradzionych przed- 
miotów. System ten polega na tem, 

| że każdy z kierowników rejonu po- 

siada kapitał na wykupienie tych 
przedmiotów, co się uskutecznia w 
specjalnych wypadkach, Oczywi- 
sta rzecz, że drogą legalną takie- 
go kapitału zdobyć nie sposób — 
uciekają się więc poszczególni 
funkcjonarjusze do źródeł niele- 
galnych. W wypadkach kiedy po- 
szkodowanemu bardzo zależy na 
odzyskaniu skradzionych przed- 
miotów, ofiarowuje znaczniejszą 
stmę — skradziony przedmiot by- 
wa przez pośredników wykupywa- 
ny od paserów za Śmiesznie małą 
cenę — reszta zaś kwoty idzie do 
podziału miedzy wtajemniczo- 
nych", 


LETUR TG I E 


Włamanie d 
Dwa plutony policji 


TNE 


Reka w 


został do dzisiejszego dnia proto- jį: 


„Z całą świadomością odpowie-| 
iż praca | 


24.VII.—GŁOS POLSKI—1926 


DLACZEGO WYBITNIEJSZE 
OSOBY ODZYSKUJĄ SKRA- 
DZIONE RZECZY, 


„W wypadkach, kiedy popeł- 
niona zostaje znaczniejsza kra- 
dzięż u kogoś z wybiłniejszych o- 
sób, przedmioty skradzione bywa- 
ją wykupywane z kapiłału zakła- 
dowego, by dać świadectwo spre- 
żystej działalności urzędu śledcze- 
go. W wypadkach takich następu- 
je niejednokrotnie wzajemne licy- 
towanie się kierowników rejonów, 
usiłujących stwierdzić owocność 
swej pracy, a tem samem zasłu- 
żyć na odznaczenie, 


Dla przykładu podamy — że fu- 
tro skradzione z mieszkania rodzi- 
ny p. Gallego, inspektora głównej 
komendy policji państwowej, Zo- 
stało przy takiej licytacji wykupic- 
ne za niesłychaną wprost, jak na 
stosunki wykupu, wysoką cenę — 
1,000 zł, To samo dotyczy kradzie- 
ży u podsekretarza stanu, Dole- 
żala, paszportów skradzionych w 
ministerstwie a sprzedanych osob- 
nikowi dotąd nieodnalezionemu, 
We wsżystkich tych wypadkach 


sprawcy kradzieży nie zostali 3 
jawnieni, skradzione przedmioty 
odnoszono do urzędu przez posłań- 


ca, pozostawiano przez nieznajo- 
mych ludzi u tragarzy na dwor- | 


cach i t p. zależnie od potrzeby 
i okoliczności, Rzecz. zrozumiała, 
że złodzieje zastrzegają sobie w 
tych wypadkach prawo nietykal- 
ności i tem się właśnie tłomaczy 
olbrzymia, niewykryta dotąd ilość 
sprawców popełnianych kradzie- 
ży. 

Zwykli śmiertelnicy, u których 
popełniono kradzieże, nie mają 
szczęścia — po wielokrotnem bez- 
skutecznem kołataniu do urzędu 
śledczego, gdzie im okazują foto- 
gralje, niekiedy nieżyjących już 
złodziej (sic!), dają za wygraną i 
rezygnują z odzyskania skradzie- 
nych przedmiotów”. 


„NAPUSZCZANIE” W OKRESIE 
„OGÓRKOWYM*, 


„W okresie zastoju, t. zw. „0- 
śórkowym", gwoli przypomnienia 
o swej gorliwości, odnośny rejon 
zamawia kradzież u jakiejś wybit- 
niejszej osobistości i oczywista za- 
raz te kradzież się wykrywa; zo- 
wię się to w gwarze złodziejskiej 
„tnapuszczaniem”. Fakt taki miał 
miejsce u posła włoskiego Maio- 
ni'ego, Tego rodzaju fakty „na- 
puszczań'' organizują często przez 
złość kierownicy ego rejonu 
na terenie drugiego, chcąc dać u- 
pust zemście osobistej. 


SZANTAŻOWANIE KUPCÓW, 


„W okresie przedświątecznym, 
i panuje największy ruch 
n RTZ PIEC vo (PEM EZ 


UWE 


èf; 


ładu jedwabiów | 


otoczyły całą dziel- 


nicę, aby uiąć opryszka 


Nasz warszawski korespondent 
telefonuie: 

Wczoraj rano o godzinie 6-ej 
właściciel przędzalni jedwabiów, 
mieszczącej się na 3-em piętrze, 
przy ul. Kupieckiej nr. 4, m- Jakób 
Kudzik zauważył, że w składzie 
jego grasują złodzieje. 


ji 
[j 


Zaalarmował natychmiast poli- 
cję i sam rzucił się w pościg za 
włamywaczami, Jeden z nich wy- 
skoczył przez okno strychu na | 

ach i gzucił się do ucieczki. 

Przebiegając 


ranił dwoma strzałami z rewolwe- 
ru mieszkanki facjatki Chanę i E- 
sterę Rosenberg. Potem ujęła go 
policja. Przesłuchiwany zeznał, że 
nazywa się Joel Cukier i że łup 
przechowuje w piwnicy przy ulicy 
Dzikiej 34,  Zaprowadzony tam, 
zmylił czujność policji i rzucił się 
po raz drugi do ucieczki. 


Ujęto go wkońcu po obstawie-| Zatrzymał więc natychmiast wóz. 


niu dwoma plułonami policji wiel- 
kiego kwadratu ulic Dzika - Gęsia 
- Miła - Nalewki i odstawiono go 


po dachu domujdo komisarjatu pożicji. 
{przy ulicy Nalewki 35 Saczyścił 


rękę ze złodziejami 
pracuje warszawski urząd Śledczy 


Rewelacje o niesłychanych stosunkach zakulisowych w naszej policji 


System wykupu od złodziei skradzionych przedmiotów -- Sztucz- 
ne „Kradzieże* P Szantażowanie Kupców -- Brylanciarze“ i „doli: 
miarze' składają haracz urzedowi śledczemu 


r. 


| kandlowy, w bogatych handlowych | Mimo to dokonywano znacznych, 
przedsiębiorstwach zjawiają się sięgających kilkudziesięciu tysięcy 
tunkcjonarjusze urzędu śledczego złotych, kradzieży, które do dnia 
i pod pozorem, że firma uprawia dzisiejszego wykryte nie zostały, 

nielegalny handel z zagranicą,| Partje „brylanciarzy” i „dolinia. 
|pieczętują księgi handlowe i za- rzy” nie mogą wyruszyć na miasto 
|bierają je do urzędu śledczego. | — dopóki nie złóżą haraczu urzę- 
dowi śledczemu, Złodzieje ci wy- 


Zgłaszający się po odbiór właści-: 
ciele nie zastają przez szereg dni znaczają z pośród siebie kolejkę 
odnośnego rełerenta, gdy tymcza- tych, którzy mają być dla oka a- 
sem tirma nie może ani chwili ist- resztowzni. Oczywiście tacy na- 
nieć bez handlowych ksiąg, W | resztowani“ bywaja po kilku go- 
międzyczasie zjawiają się pośred- | dzinach dla braku dowodów zwał 
nicy, Po otrzymajyg, znacznego | niani”, 
wykupu księgi wracają do biura; 
łirmy, sprawa zostaje umorzona, | O TYCH PRAKTYKACH WIE- 
Tego rodzaju fakty mają EŃ DZĄ DYGNITARZE POLICYJNI 
er zwyczajnego szantażu, śdyż w F 
wielu wypadkach świadomie są „O Wa, stkich zj prantas 
przemilczane w dzienniku urzędu | SPeS;, pipak Wie o ich 0. 
śledczego. Takie rentowne przed- | ac apo Pd I 
sięwzięcia są specjalnością 3.go Sonnenberg, który do jednego z 
Bek ex du śledczego': meldujących mu o nadużyciach 
PP R f funkcjonarjuszy rzekł: „Wiem « 


KRADZIEŻE, BANKOWE, „BRY: om, ale o ja zrobie mote, z te 
LANCIARZE" I „DOLINIARZE", feniej 1 doleładniej wie o tem A 
„Jak wiadomo, w bankach urzę- 


zę- | stkiem długoletni b, pracownik ro- 
| dują stale wywiadowców, kradzież | syjskiej policji, a obecny zastępca 
więc w tych warunkach jest rze-|naczelnika urzędu śledczego. p. 
czą wprost nieprawdopodobną bez | Kurnatowski”, | 
porozumienia się z nimi, W kra- 


f z W końcu swych rewelacji p. 
|dzieżach takich biorą zwykle u-| Wojnicz zaznacza, jż zastrzega so- 
į dział złodzieje prowincj (z 


s cjonalni bie ujawnienie szeregu faktów do 
Łodzi j Wilna). Już w dwie godzi- |rozprawy sądowej w wypadku, 
| ny po przyjeździe złodziei do War- | gdyby urząd śledczy na tej drodze 
szawy — brygada lotna wydziału į szukał rehabilitacii. 
jsledczego zwykle o nich wiedziała. : 


| ę yA OPEN" LSHEYT TA TPREBZOWYE, JEN EM 


Brudy w monopol 


zlewy 


yry 


spirytusowym 


będą prane na forum sądowem 


WARSZAWA, 23 sierpnia (Pat.)|ły zgromadzone w sprawie mono- 
Naczelnik wydziału doktór Korta,|polu spirytusowego dają podstawę 
delegowany przez ministra skarbu] dla skierowania tej sprawy na dro: 
dla przeprowadzenia  wstępnych|gę karno - sądową zostanie utwo 
dochodzeń o działalności monopo-|rzona komisja, składająca się z 3 
lu spirytusowego, przedłożył mini-| delegatów: prezesa rady ministrów 
strowi skarbu rezultaty swej czyn-|oraz ministra sprawiedliwości 
ności. skarbu, która niezwłocznie przy 

Dla zdecydowania czy materja-|stąpi do pracy, 

EE ę A 


Odprawa inspektorów armii 


u marsz. Piłsudskiego 


Nasz warsz, koresp, telefonuje: | ski, Norwid - Neugebauer, Osiń- 
Wczoraj w gmachu szkoły pod- ski, Fara, Burhardt-Bukacki i 
eh TA pei paionia i ana, a także prrjddoiett da 
marsz, ilsudskiego rozpoczęła inspektorów armji generałowie 
się odprawa inspektorów armii, | Dreszer, Rómmel i Dąb-Biernacki 
Wzięli w > naa ag WE edges trwała do późnego wie: 
wie armji, generałowie: Że 


ligow- | czora. 
ski, Rydz-Śmigły, Rybak, Skier- 


Strejk zecerów gazetowych 


Większość pism stołecznych nie wyszła 


Nasz warsz. koresp, telełonuje:|„„Nowy Kurjer Polski", Rzeczpo: 
W nocy z 22 na 23 b, m. w dru- spolita* w zmniejszonej objętości, 
karniach gazet warszawskich roz- |,„Nasz Przegląd“ i „Express Po- 
począł się jednodniowy strejk ma- ramny”, który zastosował nowy 
iiestacyjny dla poparcia zece- sposób drukowania pisma z klisz 
rów akcydensowych. Wskutek! maszynopisu. Tym sposobem wy- 
tego w poniedziałek z rana wię- drukowany wyszedł po południu 
kszość pism warszawskich nie „Kurjer Czerwony”. „Kurjer War- 
wyszła, Ukazał się tylko druko- szawski* ukazał się wieczorem w 
wany w ni państwowej zmniejszonej objętości, 
port aA eaa 


Tajemnicze strzały w samochodzie 


Scena małżeńska na ulicy paryskiej 


Onegdaj, w biały dzień szofer 
taksówki, jadąc przez ulice Pa- 
ryża, usłyszał dwa strzały, które 
rozległy się w jego samochodzie. 


niesiono następnie do szpitala, 
podczas gdy nieznajoma kobieta 
kupiła dla niego w pobliskiej wi 
niarni flaszkę szampana. Ponie- 
waż cała sprawa wydała się po: 
dejrzaną kobietę aresztowano i 
odprowadzono na policję, Twierdzi 
ora: że używała rewolweru w Żar- 
cie, Rewolwer wypalił przypad 
kowo. Tymczasem mężczyzna 
umarł, 


w którym jechał jakiś mężczyzna 
z kobietą. Gdy się zbliżył do 


drzwiczek, kobieta rzekła spokoj- 
nie: , Zawieź nas pan do szpitala. 
tało się nieszczęście”. 

Ciężko rannego mężczyznę wy- 


(5 


"A 


a 


Wiadomości bieżące 


—- , —— 


Osobiste 


W dniu wczorajszym powrócili 
z urlopów wypoczynkowych i ob- 
jęli urzędowanie pp.: dyrektor za- 
rządu miejskiego Józef Zalewski 
oraz naczelnik wydz, statystycz- 
nego Edward Rosset. 


Kio oirzymuje remune- 
racje? 
Wyjaśnienie magistratu 


W sprawie zarzutów, stawia- 
nych przez „komisję pięciu" co 
do remuneracji i godzin nadlicz- 


bowych urzędników miejskich, 
magistrat komunikuje, co nastę- 
puje: 


Remuneracje przyznane zostały 
jedynie tym urzędnikom wyższym: 
których stanowisko i zakres dzia- 
łania są tego rodzaju, iż urzędni- 
cy ci, poza godzinami służbowe- 
mi zajęci są czy to funkcjami re- 
prezentacyjnemi, czy też udzia- 
łem w rozmaitych posiedzeniach, 
komisjach, konferencjach i t. p. 


24. VIIL—GŁOS POLSKI—1926 r. 


Nr. 232 


Wakacje się Kończą 


Młodzież spieszy 


na szkolne ławy 


Ulepszenia w szkolnictwie powszechnem 


Zbliżający się rok szkolny spo- 
wodował poczynienie pewnych 
zmian reorganizacyjnycu w sub- 
telnej i skomplikowanej machinie 
łódzkiego szkolnictwa powszech- 
nego. Wnioski w tej sprawie, tak 
doniosłei dla rozwcja szkolnictwa 
powszechnego, oparte są na na- 
stępujących zasadach: 

klasach poszczególnych u- 
mieszczane będą, w miarę moż- 
ności, nie więcej, niż trzy kolejne 
roczniki, co będzie pożądane ze 
względów pedagogicznych i hy- 
gienicznych, Niezbędne się stanie 
otwarcie specjalnych oddziałów 
dla dzieci opóźnionych w nauce. 


MU celu podjęcia racjonalnej wal- 
ki z analfabetyzmem na terenie 
Łodzi istnieje projekt otwarcia 
dostatecznej ilości szkół wieczo- 
rowych dla młodzieży w wieku 
ipozaszkolnym (dla analfabetów i 
półanalfabetów). Wreszcie w mia- 
rę możności również kasowana 
będzie nauka popołudniowa w lo- 
kalach szczupłych lub pozbawio- 
mych oświetlenia elektrycznego. 
Realizacja tych projektów reform 
doniosłych w szkolnictwie po- 
wszechnem uzależniona będzie od 
możliwości nansowych miasta. 


(E) 


W morzu Kwiatów 
tonąć będą sale galerji sztuki 


Konkurs na najpiękniejszą wystawę sklepową 


W sobotę, dnia 4 września, na- 
stąpi otwarcie wystawy kwiatowej 
centralnego związku ogrodników, 
w której przyjęło udział około 20 
najwyłbitniejszych hodowców, 

Wystawa trwać będzie 1 ty- 
dzień, by ustąpić miejsca wysta- 
wie „Sztuki wnętrza”, oraz nad- 
zwyczaj cennej kolekcji dzieł Jac- 
ka Malczewskiego, Wojciecha 
Kossaka, oraz innych mistrzów 
malarstwa polskiego, Wystawę tę 
urządza dyrekcja galerji miejskiej 
przy wybitne; pomocy warszaw- 
skiego salonu artystycznego A. B. 
Gutnajera, który użyczył dla orga- 
nizacji wystawy drogocennych e- 


Kurtyna do góry! 


Przed nowym sezonem w Teatrze Popularnym 


Wobec bliskiega rczpoczęcia no- 


stów teatru miejskieśo w Łodzi, 


Co się tyczy zajęć w godzinach 


nadliczbowych imnych  urzędni- wego sezonu w teatrze popular- 


nym, zwróciliśmy się do p. dyrek- 


Repertuar tych przedstawień o- 


Nadto jesteśmy w Wiek EJ będzie n, p. inscenizację 


ków, to w razie zajęcia ich w go- 
dznach pozasłużbowych, otrzy- 
mują oni każdorazowo odpowie- 
dnie wynagrodzenie. 


Opieszali beda karani 


grzywną do 100 zł. 


Dążąc do przeprowadzonej jak- 
najściślejszej kontroli bezrobot- 
nych, pobierających zasiłki pań- 
stwowy urząd pośredn. pracy w 
Łodzi rozpoczął składać wnioski 
karne na tych pracodawców, któ- 
rzy albo wcale, albo z opóźnie- 
niem zawiadamiają urząd o przyję- 
tych do pracy robotnikach. 


Zarządzenie ministra pracy i 0- 
pieki społeczne; z dnia 15 maja 
1925 r, („Monitor Polski“ nr. 128) 
nakłada na pracodawców obowią- 
zek zawiadomienia o każdym no- 
woprzyjętym robotniku w ciąśu 3 
dni. 


Ponieważ cały szereg pracodaw- 
ców obowiązku tego nie wypełni- 
ło, w drodze administracyjnej bę- 
dą karani na podstawie art. 34 u- 
stawy o zabezpieczeniu na wypa- 
dek bezrobocia grzywną w wyso- 
kości od 10 do 100 złotych. 


Trzy tysiące osób 


zwiedziło wystawę „Mieszka. 
nige i miasto“ 


Dowodem żywego zaintereso- 
wania, jakie w mieście naszem 
wzbudziła wystawa „Mieszkanie i 
miasto", jest wzrastająca wciąż 
frekwencja publiczności, Ogółem 
w ciągu 7 dni, w których otwarta 
jest wystawa, zwiedziło ją 3.600 o- 
sób, z czego w ostatnią sobotę 677, 
a w niedzielę 23 osoby. 


Eksponaty wystawy mieszczą 
się w gmachu szkoły im. A. Mic- 
kiewicza przy ul. Targowej nr. 
24, gdzie też codziennie od godz. 
6 — 7 wieczorem odbywają się 
objaśniające wykłady p. Frąckie- 
wicza, p aR oddziału rozbudo= 
wy miasta. 


Lodzianie w kąpieli 


30 tys. osób w wannie 


Według danych cyfrowych oddziału 
sanitarnego przy wydziale zdrowotności 
publicznej działalność miejskich zakła- 
lów kąpielowych w ciągu czerwca r, b. 
przedstawiała się następirjąco: 


Ogółem wykąpano 24,798 osób, ostrzy- 
żono 724 oraz odwszono 4.342 osoby. 
Ł tego: 


W I-ym miejskim zakładzie kąpielo- 
wym przy ulicy Wodnej Nr. 25 wyką+ 
pano 11.568 osób, ostrzyżono 383 osób, 
odwszono 77 osób. 


W lIl-gim miejskim zakładzie kapie- 
fowytm, przy ul. Szkolnej 11, wykąpano 
13230 osób, ostrzyżono 724 osoby, od 
wszono 4342 osoby. 


Z ogólnej ilości kąpieli przypadało: 
kąpieli płatnych 9,003, kąpieli dzieci 
szkolnych 10,356, różnych zawszónych 
osób 701, na rachunek kasy chorych 


139, kąpieli otoczenia po chorobach za- 


saźnych 3, bezpiatouch 3,856, 


nych dotąd pertras*"cjach z kilko-| „Pana Tadeusza” i „Konrada Wal- 


tora J, Pilarskiego, 
stawicielowi naszemu udzielił na- 
stępujących informacji; 


teatru popularn 
kwestja odpowiedniego lokalu, O- 
becnie od trzech lat gramy przy ul. 
Ogrodowej w sali, należącej do to- 
warzystwa akc. „I. K., Poznański", 
która, jako niezbudowane specjal- 
nie dla celów teatru, wykazuje o- 
czywiście poważne oraki i niedo- 
magania, 


przeprowadzany w sali tej 
towny remont, wprowadzając za- 
razem szereg ulepszeń  technicz= 
nych, 


nę, pogłębiając ją 
przez usunięcie garderób artystów, 
które przenosimy do specjalnie 
dobudowanej części budynku 
atralnego, 


który przed- 


mia jeszcze siłami zamiejscowemi. 


Pozatem pozostaje cały dotych- 


czasowy zespół z pp. Brandtówną, 


edną z zzjwiększych bolączek|Bronowską, Zielińską, Bieleckim, 


w Łodzi 


W roku bieżącym, w czasie ferji, 
grun- 


Niezależnie od tego, dzięki ży- 


czliwemu poparciu nas przez wi- 
ceprezesą rady miejskiej, 
Wolczyńskiego, rozszerzamy zna- 
cznie obszar, zajmowany przez te- 
atr, dobudowując foyer 
bliczności, w którem mieścić 
będzie kasa, palarnia i bufet. Rów- 
nież i niezbyt eleganckie dotych- 
czas ławki na widowni, zastępuje- 
my wygodnemi. krzesłami wiedeń- 
skiemi, 


p. dyr, 


dla pu- 
się 


Powiększamy nadto również sce- 
1 rozszerzając 


te- 


Co się tyczy zespołu artystycz- 


nego, to z dotychczasowych arty- 
stów ustępują jedynie 
szewska i p. Moranowicz, 
miast zespół powiększy się bardzo 
korzystnie o szereg mowoangażo- 
wanych sił. 


p. Barto- 
Nato- 


Mianowicie po dłuższej przerwie 


ukaże się u ras publiczności łódz- 
kiej, tat lubiana p. Wernisówna, 
nadto z Warszawy pozyskaliśmy 
p. Niemirzankę, 
oper w Katowicach ; Wilnie oraz 
p. Brzozowską. 

Z nowonabytych sił męskich wy* 
rzę' 
dzie p. Dębicza, w ubiegłym sezo- 
nie artystę i reżysera teatru miej- 
skiego w Łodzi, 
Trzywdar-Raxowskiego 
Jarockiego i Skórasińskiego, arty- ki, 


b. primabalerinę 


mienić należy w pierwszym 


djowego, 
szereg utworów Fredry, 
skiego, Bałuckiego i in, a nadto 
kilka komedji i melodramatów z 


jest|Bolkowskim, Gałęckim, Góreckim, 
Puchalskim, Urbańskim ż 4. d. na 
czele. Reżyserjię prowadzić będą 
pp. 
Trzywdar - Rakowski, który jedno- 
cześnie będzie i kierownikiem H» 
terackim teatru. 


Pilarski, Bielecki, 


pa: 


Debicz 


Kwestja repertuaru w grubszych 


zarysach przedstawia się, jak na- 
stępuje: otwarcie nowego sezoni 
nastąpi w sobotę, dnia 4 września 
sztuką „ostatniego romantyka pol- 
skiego”, Kazimierza Glińskiego p. 
tyt. „Dwie moce”, poczem zamie- 
rzamy z końcem września wysta- 
wić nader efektowną i ciekawą 
sztukę, osnutą na 
francuskiej p. t. „Westłz podczas 
rewolucji”, 


tle rewolucji 


Nastepne nasze zamierzenia re- 


pertuarowe obejmują: ze sztuk hi- 
storycznych 
skiego i „Jeńca Napoleona" tegoż 
autora, „Królowę Jadwigę" Faleń- 
skiego, 
Niemcewicza, 
Gasiorowskiego i in. 


„Esterkę” Kozłow- 
„Kazimierza Wielkiego" 
„Panią Walewska" 


Z dramatów i sztuk niehisto- 


rycznych wznowimy w każdym ra- 


lera 
Or- 


zie klasyczną tragedię S 
„Zbójcy”, dalej pójdą „Lilje" 


stina, „Król Lir" Szekspira i inne. 


Co się tyczy repertuer". kome 
zamierzam wystawić 
Przybyl- 


literatury obcej. 
Ze względu na charakter teatru 


i jego publiczność, w dość szero- 


kiej mierze uwzględniać Pac 
oczywiście i repertuar lżejszy, ja 

wodewile, łatwiejsze operetki 
sztuki ludowe i t. p. 

Jako inowację, wprowadzamy w 
tym sezonie specjalne przedsta- 
wienia dla młodzieży szkolnej, oe 
odpowiednio dobranym repertua- 
rze, które odbywać się będą w so- 


dalej Gwidona |boty po południu, ewentualnie mo- 
oraz pp.|że w razie powodzenia i we ¢żwārt 


- Truciciele ludności 


Sfałszowany makaron 


Ponieważ w kilku sklepach w 
mieście makaron, przekazany do 
zbadania, okazał się zafałszowa- 
my 4 szkodliwy dla zdrowie, pod- 
dano zbadaniu makaron. znajdu- 
jący się w hurtowni sp. akc. , Do- 
stawa” przy ulicy Nawrot Nr, 57, 


nież okazał się zafałszowany. 


Wobec tego dozór 
nu, znajdujący się na 


lości 240 kg. 


gdzie makaron po zbadaniu rów- 


sanitarny 
opieczętował cały zapas makaro- 
składach 
wyżej wspomnianej firmy w ilo- 


Zarazem wydano polecenie in- 
nym dozorom senitarnym. by przy 
kontrolach sanitarnych zwracano 


daniu w razie zaś wykrycia za- 
fałszowania postąpiono jak po- 
wyżej, 


Chorzy na tyfus 
bada leżeć w baraku 


W związku ze zwiększeniem się 
ilości zachorowań na dur brzusz- 
ny w miesiącu sierpniu, wydział 
zdrowotności publicznej wystąpił 
do magistratu z wnioskiem o uru- 
chom'enie nowego baraku tyłuso- 
wego w szpitalu w Radogoszczu. 

becnie w szpitalu tym leczy 


specjalną uwagę na znajdujące | się na dur brzuszny 60 chorych, 
się w sklepach zapasy makaronu {projektowany zaś barak mógłby 
i poddano go skrupulatnemu zba- pomieścić do 50 chorych. 


krótkie posiedzenie 


lenroda', „Dziewczę z Sącza" Ro- 
Manowskiego, „Barbarę Radziwił- 
łównę” Felińskiego i £ p. (P) 


pokowych gobelinów, stylowych 
bronzów i tkanin. 

Wystawa „Sztuki wnętrza” ©- 
bejmie szereg pokoi mieszkalnych 
robotnika, inteligenta i fabrykan- 
ta, wysazujących poglądowo za 
pomocą dodatnich į ujemnych 
przykładów, jak ważną rzeczą w 
kulturze mieszkania jest dobry 
smak. 


Równocześnie z wystawą, mają- 
cą na celu estetyczną propagandę, 
odbywać się będzie równocześnie 
kogsurs na zdobienie okna sklepo- 
wego. Magistrat m. Łodzi, popie- 
rając tę inicjatywę dyrekcji miej- 
skiej galerji sztuki, wyda szereg 
dyptamów honorowych tym kup- 
com, których wystawy sklepowe 
będą nagrodzone p.zez iry kon- 
kursowe, 

Dla ułatwienia kupcom łódzkim 
udziału w konkursie, sekretarjat 
tarejskiej galerji udziela wszelkich 
wiadomości codziennie telefonicz- 
nie (nr. 115) od godziny 12 do 3 
i od 6 do 9, przyjmując również 
zgłoszenia, 


Plakat wystawowy wykonuje 
znakomity  artysta-gratik Feliks 
Jabłczyróski, 


Konin -- Słupca -- Łask -- Sieradz 


Dalsze etapy podróży inspekKcyjnej woje- 
wody |aszczołta 


Zwiedzając w dalszym ciągu po- 


Nastepnie p, wojewoda w towa: 


wiaty województwa łódzkieśo p.irzystwie starosty słupeckiego, Wł. 


wojewoda Jaszczołt przybył 


w |Mecha zwiedził komendę 


powia- 


sobotę, dnia 21 b. m, do Konina, |jtową, magistrat, oraz wzorowo u- 
gdzie starosta koniński p. Augu-jrządzone przez władze miejskie 


stowski przedstawił 
reprezentantów władz i społeczeń- 
stwa miejscowego. 

P. wojewoda Jaszczołt 


wydziału powiatowego, 
zwiedził biura starostwa i wydzia- 


łu powiatowego, komendę powia-| 4 


tową, komisarjat policji, magistrat 
i miejskie domy robotnicze. 
W godzinach popołudniowych 
wojewoda przybył do Słupcy, 
gdzie na granicy miasta witali go 
uroczyście przedstawiciele władz, 
organizacji i instytucji społecznych 
przyczem burmistrz Parys 


imie- 200 Rosi 


wojewodzie | kąpielisko, 


Ze Swpcey p. wojewoda udał się 
do Lądu i zwiedził tam kościół o- 


odbyłiraz klasztor z XIII wieku, gdzie o- 
z członkami| becnie mieści się internat, utrzy- 
poczem|mywany przez O, O, Cystersów. 


Po zwiedzeniu Lądu p. wojewo- 
a późną nocą powrócił do Łodzi. 


W dalszym ciągu wizytacji po- 


p. | wiatów województwa, p. wojewo- 


da Jaszczołt w dniu dzisiejszym w 
towarzystwie zastępcy komendan- 
ta wojew. pol. państw. podinsp. 
Niedzielskiego i sekretarza osobi- 
ieśo, wyjechał na in- 


niem miasta witał p. wojewodę, ja-|spekcję powiatów: łaskiego i sie- 
ko przedstawiciela rządu i dzięko- radzkiego. przyczem zwiedzi rów- 


wał za zainteresowanie się prwia- 


nież Pabjanice w powiecie łaskim 


tem, wyrażając nadzieję, iż wizytaji Zduńską Wolę w powiecie sie- 


ta nie przejdzie 
skutków dla miasta. 


bez dodatnich |radzkim oraz miasta starościńskie 


Łask i Sieradz. 


Kto i gdzie może dostać pracę 


Państwowy urząd pośrednictwa 
pracy w Łodzi, ul. Kilińskiego nr, 
52 poszukuje kandydatów z dobre- 
mi świadectwami i referencjami do 
obsadzenia następujących posad; 


NA MIEJSCU dla osób zamie- 
szkałych w Łodzi, 


W oddziale dla służby domowej: 
15 służących. 

W oddziale dla inwalidów wo- 
jennych: 5 dla ciężko poszkodowa* 
nych robotników niewykwalifiko- 
wanych. 

W oddziale dla roboiników i 
rzemieślników: 2-ch giserów i dwie 
tkaczki na kolorówki. 


NA WYJAZD W KRAJU: 


W oddziale dla robotników i 
rzemieślników: 500 dziewcząt i 
chłopaków do kultur leśnych, 1-go 
mechanika do naprawy maszyn do 
szycia i 100 robotników leśnych da 
wyrob: loców, papierówki i 
szczap opałowych. 


W oddziale dla pracowników w 
mysłowych: 15-tu agentów portre- 
towych. 

W oddziale dla inwalidów we 
jennych;  4-ch inwalidów wojen- 
nych ziężko poszkodowanych d 
różnych robót 


—o- — 


Wybory w Aleksandrowie 


zostały uprawomocnione 


Jak wiadomo, w miesiacu maju 
r. b, przeprowadzone zostały w= 
bory do rady miejskiej w Alex- 
sandrowie, co do których grupa 
radnych wniosła sprzeciw do wy- 
działu powiatowego żądając unie 
ważnienia wyborów, gdyż za 10-iu 
głosujących oddały głosy inne o- 
soby. 

Gdy wydział powiatowy rie 
uwzględnił sprzeciwu. wspomnia- 
na grupa od tej decyzji wniosła 
odwołanie do urzędu woiewódz- 
kiego. 


Obecnie urząd wojewódzki cd: 
wołanie to pozostawił bez s/ut- 
ku, wobec czego w najbliższym 
czasie rada m'asta Aleksandrowa 
będzie mogła przystąpić do ukon- 
stytuov,ania się, 

Powyższa decyzja urzędu woje: 
wódzkiego posiada bardzo wiel- 
kie znaczenie dla samorządu m. 
Aleksandrowa, gdyż wob»: nie- 
fukcjonowania rady miejszej, nie 
|mośty być Śnię przyznane kre- 
jdyty rządowe! na iwuchomie ie 
robót publicznych. P 


Nr. 232 


Zadaniem samorządów--opracowanie programu aKcji rozbudowy |. 


Kwestja rozbudowy, zeļ 
względu na gnębiącą nas klęskę 
głodu mieszkaniowego, wymaga 
dla pchnięcia jej na realne tory, 
oprócz znacznych zasobów finan- 
sowych również wypracowania 
skoordynowanego i odpowiadają- 
cego potrzebom planu budowlane- 
do, Jedynie w tym wypadku ka- 
pitały nie pójdą na marne, lecz 
zostaną celowo i ekonomicznie u- 
żyłe. 


Do wypracowania takiego planu 
w pierwszym rzędzie powołane są 
samorządy, 


Í 


Pierwszym ich krokiem na dro- 
dze sanacji mieszkaniowej winno 
być zapoczątkowane w celu wy- 
tworzenia odpowiedniego planu, 
przeprowadzenie w każdem mie- 
ście ankiety w sprawie mieszkań, 
trzeba bowiem wiedzieć, jaka 
mniej więcej będzie potrzebna licz- 
ba lokali dla zwalczenia głodu mie“ 
szkaniowego w danej miejscowo- 
ści, ile potrzeba będzie zmienić 
nie nadających się do zamieszki- 
wania lokali i 2 ile mieszkań dla 
przyrostu ludności w okresie, po- 


wiedzmy, dwuletnim, _ 

Dalej należy wiedzieć, w przy- 
bliżeniu CR (3 przez kogo mie” 
szkania mają być budowane, ile 
przez samorządy, kooperatywy, a 
ile z nich przęz przedsiębiorstwa 
prywatne i jaką liczbę domów lub 
mieszkań możnaby wystawić od- 
razu. 


Ankieta powinna również wska- 
zać, w jakich dzielnicach proponi 
je się budowę domów,  przyczem 
zaznaczyć należy, czy są już w po- 
siadaniu tereny właściwe, jaką 
liczbę mieszkań będzie można wy* 
budować na każdym z tych tere- 
nów it d, 


Dalej. opracowanie programu 
rozwiązania całego problemu mie- 
szkaniowego. Program taki powi- 
nien uwzględnić nietylko zakres 
działania w ciągu lat najbliższych, 
lecz objąć plan działania w ciągu 
długiego szeregu lat. 


Zarządy miejskie będą zmuszo- 
ne całą swoją energję poświęcić 
głównie budowie nowych miesz- 
kań i zapewnieniu remontu do- 
mów istniejących, nie odpowiada- 
jących warunkom sanitarnym i 
bezpieczeństwu. Jak już zaznaczo- 
no, samorżądy będą musiały mo- 
żliwie szybko przystąpić do pracy, 
kierując się przytem stopniem sku 
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Walka z katastrofą głodu mieszkaniowego 


musi być prowadzona systematycznie i planowo 


Oto w krótkich słowach zadanie 
samorządów w zakresie przyspa- 
rzania mieszkań w chwili obecnej. 

Niemałą rolę odegrać może i lud 
ność. Przedewszystkiem powinna 
ludność miejska zapoznać się bądź 
osobiście, bądź przez organizacje 
społeczne, z ogólnym brakiem mie- 
szkań i baczyć, aby zarząd miej- 
ski opracował właściwy program 
działania, jak np. aby domy były 
planowane i budowane zgodnie z 
wymaganiami czasu, aby przy pil- 
nowaniw osiedli pamiętano o do- 
statecznej ilości przestrzeni wol- 


Powinny też powstać specjalne 
y P 


stowarzyszenia i organizacje, po- 
pierające inicjatywę budowlaną 
spółdzielczą. 


Na życie miejskie należy się za- 
patrywać, jak na duże przedsię- 
biorstwo spółdzielcze, Jak każde 
tego rodzaju przedsiębiorstwo, dla 
zapewnienia sobie trwałości musi 
być uzależnione od nieustannego 
gi M oddziaływania na sie 
bie mieszkańców i zarządu mia- 
sta. Gdy wzajemne oddziaływanie 
obu tych czynników ustaje, po- 
wstaie destrukcja całego życia 


nych, o.plantacjach, trawnikach i| mieiskieśo. 


pasach zieleni wzdłuż ulic, 


GUAZ 


Zuchwały Kochanek--włamywacz 


wykorzystał naiwność dziewczyny i okradł 
tej chlebodawcę na 15 tys złotych 


Do Stefanji Czelebank, służącej 
lekarza-dentysty Izydora Zytur- 
cha, zamietikatógć przy ul. Połud- 
niowej 6, przychodził często jej 
narzeczony, Józef Wesołowski, 

Dentysta miał wielkie zaufanie 
do swej służącej, to też zostawił 
mieszkanie na jej opiece, sam zaś 
l wyjechał na wieś, 


i 


| 


Wesotowski, który jak się okazało, 
był znanym urzędowi śledczemu, 
kasiarzem, 

Czelebankówna widząc, iż na- 
rzeczony zabiera się do rozprucia 
sasy jei chlebodawcy, poczęła g0 
błagać, by tego nie czynił. * 

Wesółowski jednak pozostał 
isłuchy na prośby dziewczyny, a 


sc 
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ziemiec jes „znakiem zany fania“ 


Dlatego w stosunku doń gościnność musi iść w parze 


z ostrożnością 


Na marginesie nowet ustawy o cudzoziemcach 


Cudzoziemiec, jako podmiot 
prawa, omawiany jest w każdym 
podręczniku prawa prywatnego 
wszystłech państw  cywilizowa- 
nych, Ograniczenie jego praw na 
terytorjum obcem i ewentualne 
przywileje, oddzielnie traktuje 
ustawodawstwo administracyjne 
od praw obywateli swoich. Ina- 
czej być nie może, 

Cudzoziemiec jest dla władz, 
obowiązanych do czuwana 


jej ludności, ciałem obcem w or» 
ganizmie państwowym i bądź co 


bądź. „zrakiem zapytania”, któ- godzin od chwili 


ry trzeba mieć na oku, 
Dawne zwyczajowe „prawo go- 
ścinne', wykazujące 


ta nie może być dostatecznem 
w czasach nowożytnych przy cią- 
glej rozbudowie prawa pisanego, 
Trudno sobie przecie wyobrazić 
cudzoziemca, któryby jak głosiło 
dawne polskie prawo prywatne 
„Stale pozostawał pod opieką pa- 
nującego i z jego ochrony korzy- 
stał. 

Administracyjna normalizacja 
obowiązków cudzoziemca w pań- 
stwie, z którego gościny korzysta: 
jest koniecznością i właśnie de- 
kret prezydenta Rzeczypospolitej 
dnia 13 sierpnia podpisany i w 


pienia, stanem rynku pracy i ma-|moc wprowadzony na podstawie 


terjałów budowlanych, Zarządy 
miejskie będą też miały za zada- 
nie zachęcać i popierać injejatywę 
prywatną (ulgi podatkowe, tereny 
it d), do wystawienia możliwie 
największej liczby mieszkań, 

Ale zdajemy sobie sprawę, że 
prywatny przedsiębiorca przy o- 
becnej konjutkturze pieniężnej bę- 
dzie mógł budować najwyżej . dla 
ludzi średnio zamożnych. Wobec 
tego władze miejscowe będą mu- 
siały wykonywać swój własny pro* 
gram budowlany, mianowicie bu- 
dowanie domów dla osób, których 
nie stać na posiadanie siedzib wła- 
snych, 


Kpidemia szkarlafyny 


uminęła w fym roku kódź 

W związku z panującą obecnie 
nagminnie epidemją szkarlatyny w 
(Warszawie o bardzo wysokiem na- 
tężeniu, wydział zdrowotności pit- 
blicznej komunikuje, że w Łodzi 
ilość zachorowań na płonicę jest 
stosunkowo nieznaczna, a nawet 
mniejsza, niż w obecnej Pórze To». 
ku ubiegłego. 


Mianowicie w pierwsz, 7 mies, 
r. b. zanotowano ogółem 172 wy- 
padki płonicy, podczas gdy w tymi 
samym czasokresie r, ub, liczba ta | 
wynosiła 315 wypadków. 

Również i miesiąc sierpień nie 
wykazuje pòd tym względem po- 


uzyskanych od sejmu  pełnomoc- 
nictw, stanowi nowy dokument 
w fiaszem prawie administracyj- 
nem, 

Rozporządzenie prezyd. Moś- 
cickiego, które art, 83 „Dziesni:* 
ka Ustaw'* przyniósł nam w o- 
statnim tygodniu, wzorowane na 
analogicznem prawie kraju, któ- 
remu najbardziej za cudzoziem- 
cąch zależy — Szwajcarji — za- 
prawde w godny demokratycznej 
idei ustawodawstwa polskiego 
sposób łączy konieczność pań- 
stwową z tradycją kulturalnej go- 
ścinności, 

„Za cudzoziemca uważany jest 
każdy, kto nie posiada obywatel- 
dad polskiego" i precyzuje de- 
ret pojec'e w 1- sw arty- 
kule, a dalej Sea, ża. do Pol- 
ski wjechać może po uzyskaniu 
polskiej wizy konsularnej każdy, 
prócz osobnika, który zagraża 
bezpieczeństwu publicznemu lub 
zdrowotńości, był z Polski wysie- 
dlony lub w niej sądownie kara- 
ny, albo też (przepis bardzo gięt- 
ki i nie stanowiący — jak to z 
praktyki wiemy — rzeczywistych 
trudności) taki, który nie będzie 
w Polsce m:ał środków utrzyma- 
nia: Zaostrzenia więc naprawdę 
istotne ij z szykaną nic wspólnego 
nie mające. Zezwoleń na stały po- 
byt cudzoziemca udziela woje- 
wództwo, w którego okręgu cu- 
dzoziemiec ma zamiar się osie- 
dlić, a za „cudzoziemca osiadłe- 
go” uważa dekret takiego które- 
go „stała siedziba oraz ześrodko- 
wanie stosunków osobistych i $0- 
spodarczych znalazło się w grani- 


nad | widuje również 
spokojem i bezpieczeństwem swo-| meldowania swego dowodu oso- 


| 


| 


analogję ujmem jest przepis. że nie trzeba 
wszystkich niemal narodów św'a- | tego 


| 


(„tranzytową'”) przez teren Rze- 
czypospolitej, jeżeli posiada wizę 
państwa, graniczącego z Polską, 
do którego udaje się. 

Fakt że cudzoziemiec jest dla 
władz obcego państwa „niewia* 
domą' zmusił wszystkie usta- 
wodawstwa tej dziedziny we 
wszystkich państwach do stałego 
prowadzenia ewidencji swych g0- 
ści, Dekret, o którym mowa, prze- 
konieczność za- 


bistego przez cudzoziemca w u- 
rzędzie policyjnym w ciągu 24-ch 
przybycia na 
miejsce pobytu względnie jego 
zm:any, Ułątwieniem, i to znacz- 


uskuteczniać osobiście — 
można wyręczyć się osobą trze- 
cią, Tu oczywiście czynić to mo- 
że i będzie portjer hotelowy: do- 
zorca domu — krewniak, u które= 
go się gości, nawet posłaniec, 
Natomiast w ciągu ośmiu dni 
od chwili przybycia (ustawa np. 
angielska i niemiecka przewidują 
tu tylko 24 godziny) należy, oso- 
bście już tym razem» zarejestro- 
wać się w starostwie lub komi- 
sarjacie rządu, Dowód osobisty, 
wydany przez władze swego kra- 
ju winien mieć każdy cudzozie- 
miec, który ukończył lat 16-cie, 
I tu więc żadnych utrudnień przy- 
krych i nieusprawiedliwionych 
dopatrzeć się nie można — zwy- 
kie formalności policyjne — nieu- 
niknione w każdem państwie. 
Rzecz prosta, że państwo musi 
zastrzec sobie prawo pozbywania 


Toi 


POSTERUNKOWY „CUDO. 
TWÓRCA“, * 

Leżał na chodniku w łachmanach ze 
straszliwie powykręcanymi członkami, 
brudny, z wyrazem bezgranicznej róz- 
paczy ma twarzy, 


Przechodnie poruszeni widokiem nę- 
dzarza, hojną sypall mu do leżącej obok 
niego miseczki jałmużnę. 


Nagle podszedł doń policjant | rzeki 
tylko jedno, jedyne, a jakże cudowne w 
skutkach słówko: „do komłsarjału”, 


Hersz Reszewski, Bałucki Rynek 6, 
odzyskał nagle władzę we wszystkich 
swych członkach i jak rączy jeleń pom- 
kna? ulicą, ujęto go jednak | doprowa- 
dzono do komisariatu. 


ZIEĆ SKATOWAŁ NA ŚMIERĆ 
TEŚCIOWE, 
Michał Wieczorek, Brzezińska 16, 
wczoraj skatował na śmierć swą teścia» 
wą Józeię Bednarczykową, 


Tak przynajmniej twierdzi Wincenty 
Bednarek, który zameldował policii, Iż 
Wieczorek tak pobił swą teściową, iż ta 


bezpośrednio no skatowaniu iei zmarła, 


nie odzyskawszy przytomności. 


a PE A R A A 


się nieproszonych į niewygodnych 


gości—musi prawodawstwo prze | fi 


widzieć, że znajdą się na jego te- 
rytorjum  uciążliwi dlań eudzo- 
ziemcy: Dekret rasz przewiduje 
że cudzoziemców wysiedlać moż- 


pisów tego właśnie rozporządze- 
mia zastosować lub jeżeli „pobyt 
ich staje się uciążliwy dla Rze- 
czypospolitej ze względu na do= 
bro państwa, a zwłaszcza — bez- 
pieczeństwo lub porządek pu- 
bliczny”. O wysiedleniu cudzo- 
z»emca nieosiadłego i nawet w ra- 
zie jego oporu o przymusowem 
odstawieniu go do grarigy — de- 
cyduje starosta, względnie komii- 
sarz rządu. 

Jeżeli zaś chodzi o cudzoziem- 
ca osiadłego, to decyzja przysłu- 
guje wojewodzie — przytem je- 
dnak — przepis naprawdę będą- 
cy nowoczesnej myśli prawn:czej 
chlubną zdobyczą — jeżeli cudzo- 
ziemiec osiadły odwoła się od de- 
cyzji wojewody do ministra spraw 
wewnętrznych, to wysiedlenie je- 
go zostaje wstrzymane aż do cza- 
su ostatecznego rozstrzygnięcia 
sprawy. 

Postanowieniami o karach w 
razie przekroczenia przepisów 
dekretu oraz — oczywiście—wy- 
łączeniem z pod działania jego 

rzepisów członków poselstw i 
Koraania zagranicznych. którzy 
jako eksterytorjalni stanowią od- 
dzielną kategorję cudzoziemców, 
kończy się ta nowa — tym razem 
rzeczywiście celowa — zdobycz 
prawa polskiego. 


EA WE 
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POMYSŁOWY ZŁODZIEJ. 

Gwałtowny dzwonek. 

Do przedpokoju wpada faklś młody 
mężczyzna | przerywanym głosem mó+ 
wl: „pańska żona zemdlała na ulicy, 
tuż niedaleko domus 

Pan Hugo Jener, Orla 12, wybiegł ua 
tę wiadomość jak szalony z mieszkała, 
nie spostrzegłszy, iż pozostał się w 
niem ów przybyły ze smutną wiadomo- 
ścią młodzieniec. 

Przerażony małżonek nie znalazł na 
alicy swej żony powróciła ona w godzi- 


nę potem w jaknajlepszem zdrowiu» do j: 


domu | nigdzie na ulicy nle mdlała. 


Z mieszkania natomiast p. Jenera znl- 


Z wyjazdu Zyturcha skcrzystał| 


jeżel: nie starają się do prze-| 


gdy ta usiłowała przeszkodzić mu, 
jednym uderzeniem pięści zwalił 
lją z nóg, poczem zabrał się do roz 
prucia kasy, co się mu też udała 
,dokonać. 
| Łupem zuchwałeśo kasiarza pa- 
jdło 420 dolarów i 12 tysięcy zło: 
jtych, które dentysta przechowy: 
jwał w kasie. 
Wesołowski po dokonaniu ra 
|bunku, skrępował swej narzeczo 
nej prześcieradłami ręce i nogi. 
poczem zbiegł bezkarnie, 
Nieszczęśliwa dziewczyna przeż 
jeały dzień nie mogła się wyzwolić 
|z więzów, aż wreszcie udało sie 
jej przetrzeć nałożone przez ko: 
chanka pęta o ostry kant żelazne- 


go łóżka. 
Powiadomiona o włamaniu 
%w |przez  Czelebankównę policja, 


wszczęła natychmiast energiczne 


¿dochodzenie za zbiegłym kasia- 
rzem, lecz narazie bez rezultatu, 
— m — 

z 


Nie jesteśmy gorsi 
od innych kategorii pra- 
cowników 


cówiadczyłi pracownicy kKala* 
jalni, damagajas sig poprawy 
yfu 


W niedzielę odbyło się walne 
| zebranie pracowników kolonjal- 
nych. Przedmiotem dłuższej i óży* 
wionej dyskusji była sprawa pod- 
jęcia energicznej akcji w sprawie 
uregulowania warunków pracy i 
| płac, W wyniku tej dyskusji po- 
stanowiono przeprowadzić ankie- 
tę w sprawie warunków pracy w 
tej branży, Na podstawie uzyska- 
nych w ten sposób cyfr podjęte 
będzie akcja w sprawie zlikwido= 
wana otrzymywanych przez pra- 
cowników prowizji i wprowadze* 
nia stałych pensji. Wówczas też 
rozpoczęte będą starania o za» 
stada ojej pracownikom nas 
eżnych im z tytułu stałych upo- 
sażeń praw i przywilejów socjal 


nych, (E) 


| 
| 


i 
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Teatr i muzyka 
TEATR MIEJSKI. 


W sobotę nadchodzącą teatr miejski 
przy ul. Cegielnianej otwiera swoje 
podwoje na sezon zimowy przemiłą, af- 
cywesołą krotochwilą amerykańską A. 
Hopwood'a „Nasza żonusia* (Gzylew- 
ska, Jerzmanowska, Korzelska, Żerom- 
ska, Woskowski, Grolicki, Kliszewski, 
i Krotke, Dębicz, Fabisiak), Ceny zniżone. 

Bilety do nabycia od jutra, 

Najbliższą premierą będzie poputarha 
niegrana od szeregu lat Kkomedja w 4 
aktach Zyg. Przybylskiego „Wicek 

į Wacek“ (Woskowski, Krotke, Kliszew= 
ski), Następną premierą krotochwila M. 
| 


Lengyel'a „Bitwa pod Waterloo“ (Mor: 
ska i Znicz). 


Potem ukaże się „Baliadyna* Sło 
wackiefo, 
—-5— 
TABELA WYRGANYCH LOTERJI 
PAŃSTWOWEJ. 


Wczoraj w dziesłątym dniu clągnienia 
plątej klasy 13-ef państwowe] loterii kla: 
Isycznej, główniejsze wygrane padły nz 
numery nastepujące: 

15.000 zł. nr, 9041 

10.000 zł. nr. 32795 

5.000 zł. nr. 51342 

2.000 zł: nr. 27300 33243 30468 47705. 

1.000 zł. nr. 1635 11554 19363 14381 
zł. nr. 1667 2715 3891 4234 9828 
23953 48308 45776 63509 39660 
42092 44027 46904 50130 51912 
54418 58678 63604 


— 0m 


knęły dwa złote zegarki i300 zlotych.) Wykaz drobniejszych wygranych 


które w pośpiechu zostawił na stole. 


Dochodzenie za pomysłowym zło- 


dziejem w toku. — m — 


Sport wśród 


Koło gimnastyczno - sportowe 


Í 
dlowych i biurowych m. Łodzi, Al. 


przy 
zwiazku zawodówymi pracowników han-|czenia przy kole 


Ko-]sskcje: kolarska, bokserska, lekkiej «w 


do obejrzenia codziennie w kolek 
turze Józefa Hirszberga, ul Piotr. 
kowska 24, 4184-13 


F) EB EA 


handlowców 


Prócz sekcji, uprawiające wolne Świ 


zostaly utworzone 


jcluszki 21, wznawia swoją działalność |tietyki, oraz drużyna damska, która bę- 


cach Rzeczypospolitej”. Energiczne dochodzewie w 
Bez żadnych trudności uzyskujej wie w toku 
cudzoziemiec wizę przejazdowa 


7 tej spra- | zwołuje na dziś, wtorek, dnia 24 b. m.jćz.” Usrawiała  piawrastyką rytnyiczna. 
gorszenia w porównaniu do tegoż 


miesiąca roku ubiegłego, 


godz. 8 i pół wiecz, zebranie wszystkich|N2 kierowników, każdej akcji amatai 


swoich członków: 
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Z końcem sezonu w naszych uzdrowiskac 


SKargi dzisiejsze -- nauki na przyszłość 


Naprzód katastrofa walutowa. 
następnie ograniczenia paszporto- 
we stworzyły dla naszych letnisk 
i uzdrowisk — monopol. 

To też wszystkie one, małe 
wielkie, bliskie i dalekie, sławne i 
nieznane miały w ostatnich latach 
stale doskonałe sezony. W bieżą- 
cym roku, mimo deszczowego 
lata, napływ gości do krajowych 
letnisk i uzdrowisk byt ogromny, 
znacznie większy niż w roku ubie- 
giym. W Krynicy np, lista gości 
wykazuje w bieżącym sezonie 
przeszło 3 tysiące osób, więcej niż 
w roku zeszłym; w Zakopanem 
przeszło dwa tysiące. Podobnie 
wręcz się ma w innych letniskach, 
w których wszędzie panowało 
przepełnienie. 

Stąd powszechne skargi letni- 
ków i kuracjuszy na niewygody, 
stąd wielkie niezadowolenie ze sto 
sunków, niestety zupełnie uzasad- 
nionych, W Krynicy np. istniejące 
łazienki, liczące zaledwie 117 wa- 
nien, zupelnie nie wystarczały na 
potrzeby tysięcy kuraciuszów, bi- 
lety kąpielowe zdobywano z naj- 
większym trudem, wystawając ca- 
femi godzinami w ogonkach, a 
mnóstwo gości, słusznie rozgoty- 
czonych, wogóle kąpieli dostać nie 
mogło... Podobnych niedomagań. 
wynikłych z nadmiernego napływu 
kuracjuszy, możnaby dużo przyto- 
rzyć. 

Monopol, stworzony przez ogra- 
niczenia paszportowe, zastał nie- 
stety nasze uzdrowiska niedostate- 
cznie przygotowane do swych za- 
dań, które przerosły ich siły. 

Nie należy jednak zbyt ostro 
oceniać działalność zarządów. — 
W ciągu kilku lat przy dzisiej- 
szych trudnościach kredytowych 
nie podobna było rozbudować u- 
zdrowisk tak, aby zaspokoiły po- 
trzeby niespodzianie wielkiej ilo- 
ści letników. Przyznać jednak trze- 
ba, że w wielu uzdrowiskach pod- 
jeto roboty budowlane, że ulejpsza 
się drogi etc. W Krynicy, (aby 
znów o tem sławnem uzdrowisku 
wspomnieć), wielkie nowe łazienk: 
na 230 kabin, których budowa, roz- 
poczęta w roku 1924, iła się 
wskutek nie otrzymania na czas 
kredytów rządowych, będą pod 
koniec września oddane częściowo 
do użytku publiczności, (której 
frekwencia podobno jeszcze na paź 
dziernik zapowiada się liczna) i 
zaspokoją żądania słuszne dziś roz 
goryczonych kurącjuszów, 

A więc poprawa daje się stwier- 
dzić; cywilizowanie się naszych 
letnisk postępuje. 

Ale niestety, powoli, zbyt po- 
woli! 

Naszym zdrojowiskom daleko 
jeszcze, bardzo daleko do tego 
aby mogły się mierzyć z agranicz- 
nemi. Przed obcymi gośćmi, przy- 
zwyczajonymi do komfortu i do 
troski o estetyczną planowość 
wszystkich urządzeń w  kuracyj- 
nych miejscowościach, nie mamy 
się czem popisać — i jeżeli jaki an- 
piik czy francuz przyjedzie do Za- 

opanego, może się pięknem gór 
rozkoszować, ale z pewnością nie 
zachwyci się widokiem pryncypal- 
nych ulic i pokiwą głową nad taką 
kulturą... 

Obyż więc zarządy naszych u- 
zdrowisk i letnisk, którym paszpor- 
towe zarządzenia pana ministra 


skarbu zapewniły olbrzymią frek- | 


wencję i obfite dochody, zrozumia- 
ły w pełni swoje zadania i podjęły 
energiczną pracę w kierunku roz- 
budowy i ucywilizowania naszych 
klimatycznych miejscowości, aby 
letnik i kuracjusz miał coś za swo- 
je drogie pieniądze. 

Za drogie pieniądze. Drożyzna 
bowiem w naszych uzdrowiskach 
panuje wielka, Być może, że ceny 
zagraniczne, przy przerachowaniu 
na naszą walutę, nie są niższe (dro 
żyzna przejawia się dziś wszędzie!) 
ale komfort za to jest nieporówna- 
nie większy; uprzejmość, dbałość 
o gościa uważana iest za obowią- 
zek gospodarza, dobrze zresztą się 
rentujący. 

U nas zaś obecny monopol kra- 
jowych letnisk, który przepełni! 
hotele, pensjonaty, restauracje i 
kawiarnie tłumami gości i gwaran- 
tuje gospodarzom obfite żniwo — 
nie wpłynie, obawiamy się bardzo! 


na poprawę stosunków, lecz prze- 
ciwnie pogorszyć je może, Pp. re- 
stauratorzy, hotelarze, a przede- 
wszystkiem panie i paniusie w 
pensjonatach uważają, że gość po- 
winien być szczęśliwy, że wogóle 
dlań miejsce się znalazło! Winien 
płacić bez szemrania, co mu po- 
dyktują — a ustanowione urzędo- 
we taksy za mieszkanie i utrzyma- 
nie w pensjonatach istnieją tylko 
na papierze. Komfort i dobra ku- 
chnia — to wymysły niepotrzebne 
w sezonie tak ożywionym. Gość 
ma powietrze i niech płaci za nie 
i nie grymasi, bo na jego miejsce 
znajdzie się zaraz inny, który za- 
płaci bez zrymasów, 

Niedostateczna kultura, niedo- 
stateczna solidność, brak zmysłu 
kupieckiego — występuje w ua- 
szych uzdrowiskach, niestety czę- 
sto w bardzo rażących formach, » 
pomyślny sezon, zamiast polep- 
szyć sytuację, pogarsza stosunki, 
bo rozzuchwala gospodarzy, a z 
letnika czyni bezbronną ofiarę wy 
zysku, 

W interesie postępu naszych let- 
nisk i kąpielisk obecny ich mono- 
pol nie jest bezwzślędnie wskaza- 
ny i pożyteczny, Nadmierna frek- 
wencja wytwarza nadmierną dro- 
żyznę, od której cierpi ogół, a obe- 
cne urządzenia uzdrowisk okazują 
się niedostateczne. | 

I dlatego odważymy się zadać 
pytanie, czy obecne ograniczenia 
paszportowe, które otoczyły Pol- 
skę istnym chińskim murem, nie 
powinny być znacznie liberalniej- 
sze? Obawa zmniejszonej frekwen 
cji zmusiłaby nasze uzdrowiska do 


większej troski o potrzeby letni- 
ków i kuracjuszów i zshamowała- 
by postep drożyzny. 

Zysk dla kraju i ogółu byłby 
większy od szkody skarbu pań- 
stwa, wywołanej odpływem pe- 
wnej części pieniędzy do zagrani- 
cznych badów. 
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h Niebezpieczeństwo braku 


benzyny 


Profesor J. F. 
Thorpe, przewodniczący sekcji 
chemicznej obecnejśo zjazdu uczo- 
nych w Oxfordzie, ostrzegł przed- 
sławicieli przemysłu automobilo- 
wego o wyczerpujących się zapa- 
sach benzyny. Szybki rozwój prze- 
mysła automobilowego przyczynił 
się do tego najbardziej, muszą 


więc fabrykanci samochodów ob- 
myśleć inne rodzaje paliwa, jeśli 
nie chcą stanąć rychło wobec sy- 
tuacji, zagi nec) już wprosi 
istnieniu ich fabryk. Brak benzyny 
najrychlej zwłaszcza da się odczuć 
w eryce, zużywającej 70 proc 
całego jej spożycia. 


06. Mysłowice -- £. K. S. 5:3 (3:1) 


Skandaliczna porażka Ł, R. S->u--,„Włoski strejk“ 
niektórych graczy Ł. R. S. -- Naisłabszym na bo» 


Piłka nożna w ŁKS-sie przecho-| 


dzi obecnie ciężki kryzys. 

Kryzys ten wywołany został re-| 
organizacją dotychczasowego sy- 
stemu, któremu obecne kierownic- 
two wypowiedziało otwartą walkę. 
Czynntkom tym należy: przede- 
wszystkiem przypisać utratę w, 
tym roku przez ŁKS, tytułu mi-i 
strza i cały szereg niepowodzeń, 
w zawodach towarzysskich, gdyż| 
niektórzy gracze (niestety więk- 
szość) niezadowoleni z całego sze-( 
regu zmian i poczynań swego O- 
becnego kierownictwa, wręcz od- 
mawiają posłuszeństwa, względnie 
swą grą leniwą i mało ambitną sa- 
R je w zbyt już jaskrawy spo- 
sób. 


Rzecz zrozumiała, że tego ro- 
dzaju „strejk włoski“ wymownie 
zaznacza się na każdym niemal 
wyniku w rozgrywanych obecnie 


isku był sędzia 


przez ŁKS, zawodach towarzy- 


Skład ŁKS, Sobociński - Cyll. 


skich. O ile z jednej strony musimy|Kowalski - Jasiński, Trzmiel, Ga- 
pochwalić doniosłe poczynania za-|brye! ~ Cichecki, Lange, Hoffman, 


rządu ŁKS. zdążające do gruntow- 
nej sanacji, o tyle z drugiej — eks- 
perymenty dokonywane przez kie- 
rownictwo sekcji piłki nożnej za- 
sługują już dziś na jawną naganę; 
gdyż one również przyczyniły się 
w znacznej mierze do ostatnich 
porażek, 


Tak dziwnie skleconej tyny 
czerwonych, jak w niedzielnyc 

zawodach z Mysłowicami 06 nie 
widzieliśmy już od niepamięt- 
nych czasów i wprost wierzyć się 
nie chce, aby projekt tego rodza- 
ju mógł powstać w głowie człowie- 
ka, który zna doskonale posiądany 
materjał i dla którego przecież 
sport piłki nożnej jako taki, oraz 
zestawienie drużyny nie jest no- 
winą z dnia ostatniego. 


Ronkurs psów 


W Peterborough, Northampton, kraju zjeżdżają się właściciele |jchwilę, kiedy jury ocenia zalety 


w Angljj odbywa się corocznie | pięknych 
wystawa psów, na którą z całego | premię, 


rmy 


okazów, 


Ilustracja nasza przedstawia 


Która ma najpiękniejsze nóżki? 


aby uzyskać | przedstawicieli rodu 


siego, któ- 
rzy stawili się do konkursu, 


Konkurs na naipięknieisze nóżki 


Wielką popularnością cieszą się | biecej, t. zw. kontesty, Każde mia- później zostaję wybraną królowa 
w Ameryce konkursy piękności ko|steczko każdy stan wybiera sws-|całej republiki smerykańskiej, 


ją królową piękności, z których 


Jańczyk i Szajnert. 

Wstawienie Kowalskiego na 
obronę, Gabryela na prawą po- 
moc, Langego jako lewego i Jań- 
czyka ja prawego łączników 
przemawia samo za siebie, aż na- 
zbyt wyraźnie. A już wyznaczenie 
na prawe skrzydło Szajnerta, po 
mocniką Legji warszawskiej, gra- 
cza zupełnie nieznanego i niehar- 
monizującego z resztą zespołu do- 
konało wszystkiego. 

ŁKS. gra pod silny wiatr, lecz 
początkowo ładnie atakuje i Hoff- 
man jako kierownik ataku dziel- 
nie się uwija, Pierwszy wybieg i 
pierwszy strzał Cicheckiego paru- 
je bramkarz gości. W 5 min. wolny 
bezpośredni dla gości bije środko- 
wy pomocnik Szlapa pewnie u- 
mieszczając piłkę w siatce. Po 
utracie tej bramki ŁKS. upada na 
duchu, lecz Hoffman prze naprzód, 
wystuwając piłki najlepszemu w 
dniu tym na boisku Cicheckiemu. 
gdyż prawa strona Jańczyk - Szaj: 
nert, zawodzi zupełnie, co było 
zresztą łatwo przewidzieć, 

W 32 min. ostra centra lewo- 
skrzydłowego gości i Igła Il zde- 
rzając się z bramkarzem, dobija 
drugiego goala. Od tej pory kontu- 
zjowany Sobociński gra bardzo 
słabo.a po przerwie opuszcza bo- 
isko, Trzecią bramkę zdobywa 
również Igła II, najlepszy strzelec 
po ominięciu ciężkiego Kowalskie- 
go. Do przerwy 3:0 dla gości. 

Po przerwie prawe skrzydło o- 
bejmuje Durka i ŁKS, zasilony 
wiatrem atakuje częściej, lecz go- 
ście wnoszą do gry wiele życia i 
pecon skuteczniej. Już w 2 min. 

ange zdobywa pierwszą bramkę, 
lecz w niedługim czasie goście po 
ładnej kombinacji, rewanżują się. 

Centrę Cicheckiego stara się 
wyłapać bramkarz gości, co mų się 
nie udaje i Durka zdobywa drugi 
punkt. Goście nie pozwalają długo 
czekać na siebie i z rzutu wolnego 
biją 5 bramkę. W chwilę potem 
zostaje majprawidłowiej zdobyty 6 
goal. lecz sędzia raczył go nie u- 
znać, Nielicznie zebrana galeria 
rozpoczyna interwencję. Sędzia 
wyprowadzony z równowagi zupeł- 
nie traci orjentację i w rezultacie 
dyktuje 3 rzuty karne przeciw go- 
ściom, oraz wolny pośredni z pola 
karnego, lecz sprawiedliwości sta- 
ło się zadość, gdyż z tego wszyst: 
kiego pada tylko jedna bramka 
z przez Langego. 

Jak błędne i niesprawiedliwe by 
ły te orzeczenia, świadczy fakt, że 
potrafiły one wyprowadzić z rów- 
nowagi tak karny zespół, jakim 
są prawie wszystkie drużyny gór: 
nośląskie. Sprawiedliwy wynik wi- 
mien brzmieć 6:2 na korzyść gości. 

W ŁKS-sie najlepszymi byli Ci- 
checki, Durka, Cyll i Hoffman, 
lecz ten, nie znajdując zrozumie- 
nia w beznadziejnych łącznikach, 


'|nie wiele mógł sam zdziałać, Dru- 


żyna gości odznacza się wspania- 
łym startem do piłki i ruchliwo- 
ścią, dzięki czemu odniosła zwy- 
cięstwo, 

Sędziował bardzo słabo p. Fie- 
dler, orzeczeniami swemi zdwumie* 
wając wszystkich. 

Kilka słów skierować musimy 
pod adresem organizatorów, któ- 
rzy nawet tak nielicznei publicz- 
ności nie zdołali utrzymać na miej- 
scach, patrząc bezradnie, jak 


wkraczała na bieżnię i na boisko, 
Wice. 


„AŁOS POLSKI” 
Lódź 
24 sierpnia 1926 r. 


Gazeta „Rupor”* oraz „Go-Ce-- 
Poa", pisząc o stosunkach polsko=| 
chińskich opisują uroczyste poże- 
gnanie wysokiego delegata Pol- 
ski przy odjeździe jego z 
Charbina do Pekinu dla podpi-, 
sania traktatu  handloweśo; 
polsko-chińskiego.  Donoszą, żej 
podpisanie traktatu tego uległo 
pewnej zwłoce z powodu wypad- 
ków politycznych w Chinach. 
Stwierdzają, że stosunki polsko- 
chińskie nie napotkają na żadne 
trudności ze względu na to, że 
przedstawiciele Polski nie podno” 
szą kwestji eksterytorjalnośc: pol 
skich obywateli na terenie Chin, 
lecz przeciwnie w zupełności u- 
znają prawa suwerente republiki 
chińskiej. Rozwijają dalej opinię: 
że Polska n'e mająca z inami 
żadnych sporów politycznych bę- 
dzie mogła obopólne przyjazne 
stosunki handlowe z korzyścią dla 
obu krajów rozwijać. 

Wejście Polski na rynek chiń- 
ski ze swymi towarami oraz w 
celach poczynienia bezpośredn'ch 
zakupów surowców chińskich zni- 
ży ceny dla towarów importowa-| 
nych przez Chiny ukróci wyzysk, 
który inne państwa europejskie 
w stosunku do Chin stosują. 

Chińskie sfery handlowe po- 


| 
winny bliżej zapoznać się z prze-| 


mysłem polskim 
stosunków handlowych, rządy po- 
winny wziąć inicjatywę w rękę i 
przedewszystkiem rozwiązać spra 
wę bezpośredniej komunikaci 
oraz stosunków konsularnych jak 
niemniej sprawę współpracy ban- 
ków polskich oraz chińskich. | 
Utrzymują, że rysek ch'ński sta-, 
nowi bardzo żywotną kwestię dla; 
życia gospodarczego Polski, tem; 
więcej, że produkcja Polski obec- 
nej znaną jest w Chinach już z: 
czasów przedwojennych. copraw- 


da pod flagą cudzą, Zadaniem 
obecnem byłoby nawiązanie po-, 
rowne zaniedbanych stosunków | 


handlowych obydwu krajów. | 

Gazety powyższe cytują, rzecz 
ciekawą: in extenso głosy prasy 
rosyjskiej, rozpisującej się o moż- 
liwościach lsko-chińskich sto- 
sunków haudlowych. 

Pismo „Russkoje Słowo", wy- 
chodzące w Charb'nie, 
kwestji nawiązania 
handlowych polsko-chińsk:ch: 

„W ostatnich czasach w sierach 
hsndlowych Charbina mówią co- 
raz więcej o wprowadzeniu na ry- | 
nek tamtejszy towarów polskich. 
Polska ma obecnie w Charbinie 
reprezentację handlową, która 
zajmuje się badaniem możliwośc: 
handlowych dla Polski nietylko 
na rysku chińskim, ale wogóle na 
rynkach Dalekiego Wschodu. Pol- 
skie fabryki wysłały do Charbina 
swe katalogi oraz próbki towa- 
rów". 

Gazeta powyższa przyznaje, że 
towary polskie mogłyby w zupeł- 
ności wytrzymać konkurencję z | 
fabrykatami Ameryki, Japonii, aj 
nawet Niemiec i są zresztą już; 
znare na tamtejszym rynku z cza- 
sów przedwojennych. Aby jednak 
skutecznie przeprowadzić sprawę 
eksportu towarów polskich do 
Chin. byłoby wskazanem, aby fir- 
my polskie weszły w bl:ższy kon- 
tskt z przemysłem chińskim, za- 
kupując nawzajem wprost na 
miejsc surowce chińskie, jak rip. 
surowy jedwab, herbatę i in. a 
dając Chinom swe wyroby prze- 
miysłu metalowego tekstylnego, 
jak i chemicznego. 

Wysuwa się jednak tutaj prze- 
dewszystkiem kwestja przewozo- 
wa: jaką drośą powiezie Polska 
swe towary do Mandżurji i jaką 
drogą otrzyma surowce chińskie? 
Tranzyt przez Rosję Sowiecką 
jest drogi i niepewny, wobec cze- 
go pozostaje jako najlepsza, dro- 
ga morska. Polska, nie mająca 
własnej floty handlowej, wydaje 
ogromne sumy na transport swych 
towarów, które idą do rąk za- 
granicznych przedsiębiorstw okrę 
towych. 


Gazeta podkreśla kon'eczność 


stworzenia polskiej floty handlo- 
wej aby Polska mogła zawojować 


pisze w; 
stosunków | 


swymi towarami rynki Dalekiego 
Wschodu. 

Druga gazeta charbińska „Kom- 
merczeskij Telegraf" pisze: 

„W jesieni tego roku zaczyna 
funkcjonować nowo-wybudowana 
linja kolejowa. Budują się dalsze 
lnje kolejowe od Charbina do Sa- 
chalinu, ożywiając rozległe prze- 
strzerie tego bogatego kraju — 
Mandżurji. W ciągu ostatniego 
dziesięciolecia Mandżuria zwraca 
na siebie jako kraj odbiorczy, oczy 
całej Europy, a nawet Amerykr. 
Obecnie spotyka się tutaj przed- 
stawicieli wszystkich państw, 
brak tylko Polski — jej handel i 
przemysł mie jest reprezentowany. 


zr 


"UE UNA) 


Bilans handlowy Polski 


za I. półrocze r. b. 


Bilans handlowy Polski w I pół- 
roczu r. b, kształtował się bardzo 
pomyślnie. Wywóz wynióst* 574,5 
mil. zł. w złocie (w pierwszem 
półroczu 1925 r. — 630,1) przywóz 
351.3 mli, zł, w zlocie (w -em pół- 
roczu 1925 r. — 1.048), czyli nad- 
wyżka wywozu nad przywozem 
wyniosła 222,6 milj. zł, czyli 44.0 


i możliwością | milj, dolarów. 


Głównymi artykułami importu 
polskiego są: 1) wyroby przemy- 
stowe, których wwieziono w I pół- 
roczu r. b. za 131.6 milj. zł. (w tem: 
wyroby przemysłu metalowego — 
541, przemysłu włókienniczego — 
23,8, przemysłu chemicznego — 

0, przemysłu garbarskiego — 
11,7 i t, d.), różne surowce i półła- 


| brykaty za 114,6 milj. zł. w złocie 


(w tem: bawełna į odpadki — 60.9, 
tytoń 1.13,7, tłuszcze techniczne - - 
13,2, nawozy sztuczne — 8,8 i t. d.) 
3) płody rolne, oraz przetwory 
przemysłu rolnego — 46,7 mili. zł. 
(w tem wełna — 22,5), 4) towary 
kolonjalne, oraz różne spożywcze 
— 30,1. milj zł, w złocie (w tem 
kakao. kawa, herbata — 15,1). 
oraz 5) surowce i półłabfykaty ko- 
palniane — 17, milj. zl. w złocie. 
Wywóz polski opiera się przede- 
wszystkiem na rolnictwie. Z ogól- 
nej sumy wywozu w l-em półto- 


| czu 1926 r. — 574,5 mili. zł. w zło- 


cie — 351,6 milj, zł. w złocie przy- 
pada na produkty rolnictwa i le- 
Śnictwa. oraz związanych z niemi 
przemysłów rolnego ` drzewneg”. 
Drugie miejsce w wywozie zajmują 
sutowce i półfabrykaty kopalnia- 
ne — 142,3 milj, zł. w złocie, Pozo* 
stałe tylko 14 proc. ogólnej sumy 
wywozu przypada na wyroby prze- 
mysłowe — 69,4 mili. zł. w złocie, 
oraz różne artykuły spożywcze — 
9,8 mili, zł. w złocie. 


Wywóz zbóż i strączkowych sta 
nowił w l-em półroczu r. b. 58 milj, 
zł. W złocie, jaj — 42, cukru — 42, 
żywych zwierząt — 38, mięsa 20,2, 
paszy dla zwierząt 10,8, nasion 9,7, 
wegla — 69.1., cynku — 41, prò- 
duktów naftowych — 17,8. Wyro= 
bów włóknistych — 29,4, meta!o- 
wych — 15,61 t, d. 


Z b lansów poszczególnych prze= 
mysłów największy deficyt w bi- 
lansie handlcwym daje przemysł 
metalowy: przywóz wyrobów me- 
TES ANTE RETE ZET: "a mag 


Nagła zwyżka Gen welny 


7 18 na 25 dolarów za pud 


W ostatnich dniach na rynku 
surowców włókienniczych w Ło- 
dzi zaobserwować się dała znacz” 
na zwyżka cen wełny cienkiej 
krajowej. Pud wełny tej, za który 
niedawno płacono 18 dolarów, ko- 


WANA NE IDO PY A 


sztuje obecnie już 25 dolarów, 
Wywołało to masowy import 
przez przemysłowców łódzkich 


wełny z zagranicy, ponieważ po 
tej zwyżce różnica cen jest nie- 
znaczna, Dla niektórych gatun- 
ków sukna wełna zagraniczna jest 
niezbedna, a lepszych gatunków 
nie można w Polsce otrzymać w 
dostatecznej ilości [| 


A 
Rynki Dalekiego Wschodu dla Polski 


Towary łódzkie znalazłyby łatwy zbyt w Chinach 


A polskie towary, które niegdyś 
oey ważną rolę na rynkach 
Dalekiego Wschodu mogłyby od- 
razu zająć pokaźne miejsce wśród 
innych towarów zagranicznych. 
Uprzednio figurowały one na rvn- 
ku chińskim, jako towary rosyj- 
skie niemieckie i austrjackie, z 
Łodzi, Białegostoku oraz Bielska, 
c'esząc się ogromnym popytem: 
Dlaczego więc towary polskie. 
które według wszelkich danych 
zawojowałyby rynek tamtejszy, 
świecą nieobecnością? Dlaczego? 
Odpowiedź na to mogą dać tylko 
sami polacy widocznie nieintere- 
sujący się tem, co się dzieje na 


Oficjalny kurs dolara na giel- 
dzie warszawskiej uległ w dniu 
wczoraj dalszej zniżce do po- 
ziomu 9,00 (gotówka), 9,04 (czeki), 
Również i w o! pozagiełdo- 
wych dała się zaobserwować 'zniż- 
kowa tendencja dla dolara, Przy- 
czyniło się do tego rozporządzenie 
o wolnym handlu walutami, obo- 
wiązujące od 20 b. m, wskutek 
czego na rynku 
się zauważyć zwiększenie podaży 
materjału dolarowego, 

Na prywatnym rynku walut ob- 
cych w Łodzi kurs dolara i 
w godzinach przedobiednich 9,05 
w płaceniu, 9,06 w oddawaniu, 


szerokim świecie 
i o me a 


Na rynku wyrobów czesanko- 
wych panuje w dalszym ciągu zna- 
czne ożywienie w związku z czem 
fabryki wyrobów czesankkowych 
pracują obecnie na dwie, a niektó- 
re nawet na trzy zmiany. 

Frekwencja kupców  zamiejsco- 
wych jest duża, pocieszającym zaś 
objawem jest fakt, że w obecnym 
sezonie zimowym w znacznych. ilo 


talowych o 39,4 mili. z}. w złocie | 
przekracza ich wywóz. Deficyt o- 
brotu artykułami przemysłu che- 
micznezo stanowi 7,3 milj. zł, w 
złocie przem. garbarskiego 1.0,7 
odzieżowo-koniekcyjnego — 5,7 i 
t.d. Dodatnio kształtowa! się bilans 
przemysłu drzewnego (plus 82 
milj. zł, w złocie), oraz włókienni- 
czego (plus 5,6 milj. zł. w złocie). 


Spłacamy stare długi 


Nasza sytuacja finansowa poprawia się 


Sytuacja walutowa przedstawia 
się w dalszym ciągu korzystnie. 
Złoty utrzymuje się na rynkach 
zagranicznych na mocnym słabi- 


się dalszą spłatą długów zagra- 
nicznych, między innemi długu 
wobec Federal Reserve Banku 
New Yorku w kwocie 10 milionów 


lizowanym poziomie, Odchylenia | dolarów . 
jego kursów są min'malne. Równocześnie pokrył Bank go- 
W ostatnich tygodniach zwięk-|spodarstwa krajowego ostatnią 


szył się na giełdach europejskich 
dość znacznie popyt na złote pol- 
skie dewizy, co przypisać należy 
ożywieniu się tranzakcji handlo- 
wych między Polską a zagranicą. 

Bilans Banku Polskiego z 10-$go 
sierpnia wykazał zwiększenie się 
zapasu walut netto o 3 miljony 
964 tysiące złotych, co w związ- 
ku ze zmniejszonym obiegiem bi- 
letów bankowych o 11 miljonów 
633 tys. złotych podniosło pokry- 
cie kruszcowe będących w obiegu 
banknotów do 37.87 proc. Mały 
ten wzrost zapasu walut tłumaczy 


ratę (50 tysięcy funtów), należ- 
ności z tytułu gwarancji, udzielo- 
nej w lutym roku ubiegłego za 
związek syndykatów rolniczych 
„Kooprołna”* w wysokości jednego 
miljona funtów sterlingów, 

Bank ten przekazał również do 
Paryża na poczet rależności od 
znajdujących się pod dozorem są- 
dowym Banku dla handlu i prze- 
mysłu w Warszawie i warszaw* 
skiego Banku zjednoczonego za 
wkłady emigrantów polskich we 
Francji sumę 35 tys. dolarów, 


D 


SE WA 


Rynek pienieżny 
Warszawska giełda urzędowa. Bank Zarobkowy 6,75 


Bank Dyskontowy 8—3,10 
23 sekapan 25 baj goa (Pat). Na] Bank Przem. Lwów 0,25—0.26 
zisiejszej giełdzie urzędowej notowar z 4 pe 
nia były wastąpujące. Bnk Zjedn. Ziem. Polskich 1.80 


Dolary 9,02 Cerata 046 
CZEKL Czersk 0,44—0,45 
FHolandja 363.40 Kijewski 0,20 


Londyn 44,10. Siła | Światło 28—30 


N. York 9.06 Częstocice 1,32—1,40—1,38 
Paryż 26.10 Gosławice 2 

Praga 26.90. Łazy 0,17 

Szwajcarja 175.49 Węgiel 62—66 

Wiedeń 126. Nobel 2,80—2,75—2,80 
Włochy 29.70 Lilpop 0,97—1 


Norblin 1,08—1,12—1,10 
Parowozy 0,38—0,39 
Staracliowice 1,88—1,99—1,98 
Zieleniewski 13,50—14 
Żyrardów 12,50—14,50 
Haberbusch 7.25—7,50 


Sztokholm —,— 

8 proc. pożyczka złota —, — 
Pożyczka dolarowa 74.50 
Pożyczka kolejowa 144.— 
Pożyczka konwersyjna 49.— 
4 i pół proc. listy zastawne 


ziemskie 37.85 Cukier 3,05—3,18—3,15 
5 pr. ou: n. Warszawy złoto- | Wysoka 2,60—2,50 
Nafta 0,35 
we, — j ; 
4 i pół proc. oblig, m. War- Cegielski 18 


Modrzejów 4.15—4,75 
Ostrowieckie 7—7,20 
Rudzki 1,33—1,40 
Ursus 1 

Zawiercie !4,25—14,50) 
Borkowski 0,80—0,89 
Spirytus 4 


szawy złotowe —— 


"i upi 

Gielia akriowa 
Bank Polski 83—85—84,50 
Bank Handlowy 4,50—4,60—4,%0 
Bank Zachodni 1.93 


ANDLOW4A 


i prywatnego, który 
| dzinach i 


atnym  dałoj 


„GŁOS POLSKI" 
Łódź 
24 sierpnia 1926 r, 


Dalsza zniżka dolara 


na giełdzie i w obrotach prywatnych 
i Mocna tendencja dla akcji 
jprzed wieczorem natomiast 


dość znacznem potrzebowaniu j 

pełnie dostatecznej podaży do 
larami obracano po 9,04 w płace. 
niu, 9,05 w oddawaniu. 

Również ina rynku warszaw- 
skim miała miejsce zniżka kursy 
wynosił w go: 
ornych 9,03 | 
pół w płaceniu, 9.04 w dodawaniu 

Bank Polski ofiaruje za dolara 
i zł. 8,98, 

Na. giełdzie on w dniu wczo» 
rajszym zwyżkowały prawie wszy- 
,stkie papiery prywatne į państwo- 


i we, (rz). 
——< 


Pomyślny sezon zimowy 


na rynku wyrobów czesanitowych 


ściach przybywają do Łodzi kupcy 
z Poznańskiego, brak których dał 
się zauważyć w sezonie zeszło» 
rocznym. Zakupy czynione są za: 
równo przez koniekcjonistów, jak 
i przez kupców, posiadających 
składy materjałów. 


Szczególnym popytem cieszą się 
wyroby używane na palta damskie 
oraz na suknie, Warunki sprzeda- 
ży przedstawiają się w ten sposób, 
że kupcy uzyskują kredyt wekslo- 
wy na.czas od 90 — 100 dni, Tran: 
zakcje gotówkowe należą do rzad 
kości, rabat zaś udzielany za go- 
tówkę zmniejszył się z powodr 
potanienia dyskonta i wynosi od 
8 — 10 procent. 

Przy przeliczaniu należności wy- 
rażonej w dolarach na złote brany 
jest w tej branży w rachubę ofi 
cjalny kurs dolara na giełdzie 
warszawskiej, 


(rz.) 
PTT LOTOS ES O 


Hotowanla złotono: 


W dniu 25 sierpnia 1928 r, 
Za 100 złotych: 


Zurych 58,— 
Londyn za 1 funt szt. 44,50 
Berlin 46,58 4584 
wypl na Warszawę 46.50—46,54 
Katowice 48.25—46,47 
Poznań 46.29 — 46.55 
Gdańsk 58 .835— 6,07 
wypł na Warszawę 56.70—56,85 
iedeń 78.25— 78.75 

a banknoty  78,20—79,20 
Praga 374,50 


Gradowa gielda gdańska, 


GDANSK, 25-g0 sierpnia —(Pat ) 
Na dzisiejszem zebraniu giełdy gdań* 
skiej notowano w guldenach gdańskich 


100 złotych polsk. 5683—56.97 
czek na Londyn 24.95 
Telegraticzna wypłata na: 


Londyn 24.95.50 
Berlin 122.127 — 122.455 
New Jork 5.1140—5,127/0 
Warszawę 56,70—056.85 


Notowania giełdowe w Londynie. 


LONDYN, 2.-go sierpnia (Pat)= 
Zamknięcie giełdy. 


Nowye|ork 4,85,18 
Holandja 12.11.75 
Francja 172.25 
Belgja 179 — 
Włochy 150.25 
Niemcy 20.41 — 
Szwajcarja 25,15.25 
Hiszpania 51.55 
Portugalja 2,55 
Danja 18.28 
Norwegja 22.16 
Praga 164,— 
Warszawa 44,50 


nolowania giedówe w Paryżu. 


PARYZ, 25 sierpnia (Pat) Zams 
i knięcie giełdy 


Londyn 172.80 
N, Jork 55.58 
Włochy 114,70 
Szwajcarja 679. — 
Beldja 96.15 
Hiszpenja 555, — 
Rumunją 16,8% 
Niemcy 835— 
Praga 1040 
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[Rzecz y Ci ka | mumję, dzięki specjalnym właści-| nie chwal się tem, że dolary są je- C ł d z i PRD) | 
Rzeczyciekawe wościom chemicznym, które posta- | dyną w świecie iiczciwą i Bogu o us YSZYMY ZiŚ przez radio? 
a iiaea na EM = miłą walutą. Fe iśc WARSZAWA (450 m.). Godzina 15,00] godz. 20,30 — muzyka operetkowa. 
jawisko to znane było oddawna. | jest to nieprawda, a następnie gło- | _ 71,00. — komunikat  gospodarczy,ł „BUDAPESZT (560 m.). Godz. 17.30 
PIERWSZA STACJA TELEWI- |Napoleon I zamierzał nawet zbu-|śne wyrażanie podobnych poglą- godz. 17,00 — 17,25 — doii PA 120,00 — "w a + 
ZYJNA, W Londynie otwarła 70-|dować w Venzonie grobowiec ro-|dów obraża uczucia patrjotyczne rębskiego to: charakterze polskim, godz. 
stała pierwsza w świecie stacja te-|dziny Bonapartów. Przez pewien jinnych ludzi. 2) Nie wymyślaj u- | 1730—1830 — jazz-band, godz. 18.30— | SRANOEEYANWKJKZZEZYUNETZACZG EZ 
lewizyjna, dostępna dla użytku|czas grzebanie na cmentarzu miej- |rzędnikom celnym, sdy pyłają się | ;g55 — odczyt p. Mileskiego o pol- 
publicznego. Przekazywanie odby-| skim było wzbronione, obecnie | wiele przewozisz cygar. Gdy Wra-| skiej fdozofi narodowej, godz. 19 — |i 


wa się za pomocą nadawczych a- | władze komunalne uchyliły ten ,cać bowiem będziesz do siebie, 119,25 — odczyt p. Pajora z cyklu „Hi- POSZUKIWANE i 
paratów radjoiskrowych. zakaz, wobec czego, ilość mumii ,władze amerykańskie każą ci pła- | 


ý 
S E torjozofj Iska‘, godz. 19,25—19, 
DUŻE RODZINY, Sporządzona | pocznie wzrastać, jcić słone cło, nietylko za każde | 3 ja dadra, Jai HTE 
ostatnio statystyka ludności we| DOBRE PRZYKAZANIA, Wo-\cygaro, lecz nawet za NAJMMEJSZĄ |_| komunikat rolniczy, godz. 20.30— 


Witoszech stwierdza istnienie prze-| bec tego, że nietaktowne zacho-! spinkę do koszuli, 3) Nie Pnr 122.00 — koncert: cześć 1 — 1) Mozart: 
szło 20.000 rodzin, posiadających | wanie się wę Francji amerykań- | głóśno sąsiadom w coupe koleic- | wwertara do op. „Uprowadzenie z Se- 
więcej niż 10-cioro dziecil skich turystów wywołało nieza-, wem, że Ameryka jest naiwspa- 


i , À à > raju“ i 2) Haydn: symfonja nr. 16, wyk. H 
DZIWNE WŁAŚCIWOŚCI ZIE- | dowolenie miejscowej ludności, Ja- |nialezym w świecie wierzycieleni, UJ pó DJE 


s ; ; A i BE z g4, j orkiestra Filharmònji, część II — 1) 
MI. Mieszkańcy małego miastecz- |jącei. często ostry wyraz swojemu porieważ anulowała ona część dłu Bach: 


ka Venzona, znajdującego się u|oburzeniu, -nowojorskie pismo | gów: którychby jej i tak nigdy w 
podnóża Alp, korzystają z jedyn?-q„World”, ogłasza dziesięcioro | życiu nie zwrócono”, 


koncert skrzypcowy E—dur, 
wyk. p. Goldberg, 2) Haendel: concer- z wygodami 


5 : to grosso — ork, w <entrum 
go w swoim rodzaju przywileju, — | przykazań savoir - vivre'u wycie-| "W tym Merc Twaine'owskim j 4 
ażdy z nich, po śmierci może ła-|czkowe$o po Europie. Niektóre z |stylu ulrzymeno cały katechizmj BERLIN (505 m.). Godz, 17.00—18,0 | || Oferty do „Głosu“ sub „Suche“. 
two i bezpłatnie przeobrazić się w | nich godne są przytoczenia: 1) ' turystyczny. — koncert orkiestry symfonicznej, il 
resinen YA Era w zeczerezza ace ŻE Poz zer 
(OC NEGO PEPNY ZEŃ RER YA PORE ESO OWS AES ORAL PDAŻĆ PABRATEA SW DRZE 


MADZENIA KUPCÓW M. ki 


DZI 
NARUTOWICZA Nr. 68. 


SZKOŁA 


Podaję do wiadomości Szanownym Rodzicom, iż egzaminy wstępne odkędą się w II terminie w dniach I, 2 | a 
Wy 13 września r. b. o godz. 4 po południu. AR 
AE. Otwarta zostanie ki. A dla nieumiejących czytać i pisać. Czesne w tej klasie wynosić będzie 25 złotych mie= PT 
0 sięcznie. Podania do klasy A., podwstępnej, wstępnej i wyższych przyjmuje Kancelarja Szkołyod dnia dzisiejszego do TAS 
o Airini n abi Dyrektor: Antoni Idźkowski. 
az UR S a NNS e DAEN A CAE A ra E AE ZERA E E a e OEE U D OO AME aE EET ZOB N S O A YA 
Teatr Świetlny VLLA NA SCENIE: WOODA PYT WT NOOPOPWIWM NA ERRANIE: PEELE 
© x 4 x , 4 w» + A 
N 0 Wo ŚCI WANDA NARKIEWICZ 'Anercan "Denen e 09 Y T | Kratoca wszystkich exent MARY PICKFORD 
> wielbiana, słodka! i 
99 BOLESŁAW BOLINSKI Humorysta w obrazie 
róg Głównej i Piotrkowskie. ZOF JA DOBRONSK A Piosenki wesote. 


AŁY LORD” 


Dziś i dni nasfępnych J. MANOLE nasiadowca gosów ptaków. 99 


ż Królowie śmiechu! Excentryczny akt i film w ktach. 
Wielki bezkonkurencyjny Duet ERWES pod jiii „Angielski Szlifierz przepiękny upa JS akad A 
program!! i Kucharka“ oraz nowy tanicc „Jicky-jickhy*. Pocz. seansu o godz. 5-ej. Po cenach 30, 60 i 75 groszy 


A 3 i N: i t r 4 
Wspaniała om ji w 7 wielkich W ję SSE YdE: Las. kora Zielona Papuga 
LJ LJ 
Ten które D niki MIE ma PROGRAM II Porcelanowe figurynki. Francuska legenda z czasów Marji Antoniny, Choreo 
35 J graficzno-muzykalny Skecz Pergamenta wykonają pp. Kielczewska, Dormanówna i Karmin 


(Cichy bohater) 1) Romans Japonki—muz. Lehara (Panno Dekorative) wyk. Kielczewska, Antonow i Storożew 


5) Znakomity karykaturalny chór Bci Zajcewych pod batutą Al. Gorjanowa Satyry Szasz! 
Wytwórni Paramount, :: W rolach głównych przepiękna a) rosyjsko:trancuska Barrawoła, b) Staroświecki Foxtrott „Pompadour“ demonstracja dyscy: 
f 


z m = h liny chóru, c) polka słowiańska, 
AGNES AYRES j 


4) „Les Rossini“ a) Valce Zantesie, b) Tańce groteskowe, c) Taniec rosyjski. 


u Dziś i dni następnych H MAY ME, AVOY UWAGA: Passe partout ( bilety ulgowe w poniedziałek 25 i wtorek 24 nie ważne. Ze względu 


na dużą frekwencję, a chcąc dać możność wszystkim obejrzenia wspaniałego programu dyrek 


Ostatni tydzień atrakcji! > > cja zaprowadza od dziś 5 kompletne seanse z występami całkowitego zespolu, I-szy seans o 
Od dziś 25 do wtorku 51 sierpnia. M WALLACE REID A. 


bej, Il-gi o &-ej, ostatni o 10-ej, Ceny miejsc I-go seausu III m. zł. 1, II 1.50, l-sze miejsce 2,50 


4 | vKWZ > OTNIE NAT SA 
` W AA Pi "y E JA EW s 
go: 


AOR CI USC) 


54 


Dr. med. 45 nm 


M i e H zystaw K i H eli 8-mio pesa ÓZEFA ABA Żeńskie 


8 ONA 8 a, 
[ANALIZY LEKARSKIE (moczu, ZIELONA w w w TELEFON 22-12 


8-klas. Humanistyczne Gimnazjum Zeńskie 


z klasami wstępnemi 


a s_e ._a ż ć Zapisy nowowstępujących uczenie do klas od A do VI wiącznie 
R Kono 0z skie A Sobolewskie plwociny, kału, krwi etc.) przyjmuje Sekretarjat anel w godzinach od 10—1, 
e p y | | Piotrkowske; 71. Tel. 29--59. 2 Ean sposobem lekcyjnym rozpoczną się w dniu 2.gim wrzee« 
Z NOR M 2 nia WO Te 


Dr. med. Lepsza rodzina Dyrektor J. AB. 
ST i P EL izraelicha | SEEME E 
kuj tan- 
Szkolna 12 ! cję =  Rkowitsw SKI A 


choroby skórne, | utrzymaniem dwu 
włosów, wenerycz- | lub trzech uczniów 


ne i moczopłciowe | z młodszych klas. W 8-kl. Gimnazjum Humanistycznem 
Opieka pewna. — 


leczenie światłem (Rent- 
Elektroterapia, | Oferty pod „Inte 
I 


Gdańska Ne 90 (róg Andrzeja). Tel. 28-62. 


Egzaminy wstępne rozpoczną się dnia 
i września r. b. 4300—1 


zprawami szkół państwowych 


BOGUMIŁA BRAUNA 


w Łodzi, ul. Narutowicza Ne 59, tel. 34-07. 
Kancelarja czynna od 9-ej do S-ej po południu. 
| Egzaminy dla nowowstępujących rozpoczną się 28 sierpnia. Wobec 


gen, lampa kwarcowa). 
Przyjmujeod6 9 w, | lidentni* do reda- 
kcji. 4429—1 . 
8 


4354—7 
d.Niewiaźgki OGRODOWA 26. 


Dr. med. 
J. Polakow choroby skór= 
Choroby dzieci | ne,wenerycznejj Tel. 33-85. Tel. 33-35. 
Monstantynow- | imoczopłciowe 
ska37a,tel.39-75 | Przyjmuje od Swej 
Przyjmuje od godz. do :S-ej 
5—6,50 po poł. Sienkiewicza 3% 
4025 —2 5524—] 


8-klasowe GIMNAZJUM HUMANISTYCZNE 


trudnych warunków ekonomicznych kraju wpis dla uczniów niezamożnych, 
lecz pilnych i dobrego sprawowania zniżono w klasie l-ej, ll-ej i lll-ej do 
450 zł. rocznie, a dla takichże uczniów w klasach IV-tej, V-ej, VI ej i 
Vil-ej do 520 zł, Wpis może być wnoszony w ratach miesięcznych. 4258-4 


Egzaminy do klas od wstępnej do siódmej włącznie roz» 
poczną się 2 września o godz. 4-ej po poł. 4261—8 


1 zł. 50 groszy. 


Ogłoszenia drobne licza się po 10 y Ogłoszenia dla poszukujących pracy 
groszy za wyraz. Pierwszy wyraz À bez względuna ilość wyrazów 
liczy się podwójnie. Najmniejsze kosztują 75 groszy, dla ofiarujących 
ogłoszenie 50 groszy. 
BEZ y Wy a eA x 5 TEP TER RE TETRA we ORT ORK ZEG RAZ TEZTONUCH £ WRZ EZR z. r i 


NAUKA j WYCHOWANIE la i A E, po- ULOKALĘ $ IR Aj 8 prz si sd A, dla filet | í [U GIELDA PRAGY da 
Ji . szukuje dodatkowo 8—12 godzin „lekcji b; iM SARAI R; na firanki. Margulies, Kilińskiego Nr, 46, P? G [Al 
a! eroin barini Sh Oferty S ae aga EREE NETLA EO I piętro, front: 4359—2 
FRANCUSKIEGO, |" | PRZYJMĘ UCZNIÓW 


FRANCUSKA 
MY: f na stancję z niższych klas, pomoc „A RAGES BOKUMENTY Z: pk 1 ho 
DONIESIENIA ROZM. || sec Leag gry jorieianonei na SPO, WU e "ROR" 
i az ` i i 


——— — mna z - 
s 1 


UCZEŃ WAŻNE DLA PAŃI POKÓJ UMEBLOWANY i ALBERT LINDE ZDOLNA KRAWCOWA . 


ini s : 5 3 ; i i itoj Seni gubił Książeczk ryc I i zyjąć gdzieś na wsi. 
VIL kl. przyjmie lekcje, specjalność ma- | Okazyjna sprzedaż pończoch i skarpe-lz oddzielnem wejściem do wynajęcia, zgubił Książeczkę kasy chorych. Kto , pragnie przyjąć pracę g L 
tematyka, Zgłoszenia do „Głosu Polskie- tek po cenach niskich. Zawadzka Nr, 9,| Główna 42, m, 20, prawa oficyna, 2-gie znajdzie proszę zwrócić do kasy cho- | Oferty „ proszę składać pod „H pa 
go" pod Matematyk, 4368-3-n | mieszk. 13 4380—2-d | piętro 4427—1-m rych. 4423—3-z ! „Głosu”. 4434— 
z TREA, a z TLEN SEE EA E SES ERSE SE EE EE A EER D AOKI R SÀ s r. au JPT Twa a 


EEA PSZ JJ drukarni „Głosu Polskiego“ Piotrkowska 56, 


konwersacja, dykcja, literatura, kores- 
pondencja. Specjalny system dla doro- 
złych, Zapisy od 3—5, Szosa Pabjanic- | 
ka Nr. 1, m. 14 4403—6-n | 


srm 


a 


Redaktor i wydawca: 


